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Rząd liczy na powodzenie 
Pożyczki inwestycyjnej
WARSZAWA, 1. 3. (Tel. wł G J. 

W ygotowywana  w Ministerstwie 
Karbu ustawa o pożyczce inwestycyj­
ni ma upoważnić rząd do wypuszcze- 

pożyczki najwyżej do 200 miljo- 
^  zł. Prawdopodobnie rząd nie za- 

Ierza odrazu skorzystać z tej sumy i 
graniczy się do 150— 160 miljonów 

• Również nie będzie w ustawie ściśle 
j^ślona stopa procentowa. Powie­

lan e  jest tylko, że nie może być niż- 
od 3 proc. W  praktyce jednak żo­

łnie oprocentowana na 4 proc. od 100. 
^ ig a c je  będą opiewały na okaziciela. 

tyczka ma być spłacona przez rząd 
60 latach. Termin subskrypcji wy- 

^Cz°ny będzie prawdopodobnie na 
trw^ 4 kwietnia i subskrypcja ma po- 
U a<̂ krótko. Sfery rządowe liczą się 
ję^m , i e pożyczka będzie miała duże 

Ozenie, gdyż będzie premjowa. 
Zjazd „Zielonych koszul” 

w Białymstoku
\ ł ^ARSZAW A, t .  3. (T e l wł. O.)'.

ilzie • odz4 cą niedzielę 3 bm. odbę-
t}QZfi SlJ  w Białymstoku wojewódzki
* snr . eSotów  „Zielonych koszrt“
i prn w,e unifikacji tej organizacji
ty jai/^dow ym  Związkiem Młodej Wsi.
koszujf, kół powiatowych „Zielonych
kr sr>r wyP°wie się jednak negatywnie
tjctzri awie unifikacji i prawdopodobnie
Uch będzie bardzo burzliwy. W  ko-
^ łv m  * r.0Wniczyck przewidują, iż w
^zym  • doidz,e do rozłamu i że za

aTl[frJ1 samodzielności organiza-
^ięksr *y5 le'®nych koszul" wypowie się
bj$te „ , kół powiatowych, gdyż oso-

n r * * ' P osta Polakiewicza były 
. u aosc silne. 3 3\  wysrał 40 .0 0 0  dolarów?
^ b v b f^ .SZAw Ą, 1. 3. (PA T). Dziś 
l5°żv r» i,^ jC.1̂ r”cn*e * Proc* premjowej 
^Wnłp/c oIaroweL Wylosowano nast. 

dn 2 ? ze wygrane. 
o°n 0 d°l- —  246.330.

, do1- —  920.902.
^2.160 d01' 878.931, 227.314,

1-857.308, 1.330.483, 
0-783,787.006, 337.047.
*4 to dane nieoficjalne.
strzeżenia przed oszustami 

emigracyjneni
« ? .? ? AWA '■ 3 ' '(Teł- wł! G) 

wzrost oszustw na tle 
5kłonił władze bezpie- 

^pecjaintrin wydania w tej sprawie 
i ir£ Z  l  obwieszczeń do ludności. 

°^ciach x jak i miejsco-
J°*P lakaw !J ! u *!? Kresach Wsch. 
b ^ c h  oe/f. n-e • w najbliższych 
r ^ y jn e o l !  nLa InsPektoratu Emi- 
?*** os*ustami werbują-
f 'r*flow; f g * * ?  ^istn ie jących

oddawać* naw°ływać będą
L**M -£e W r?ce P°'M i- .  I® wykaz urzędów wy-
W ^ nycJ  d 0  załatwiania

Na żądanie Klubu Narodowego
rząd udzielił wyjaśnień w sprawie Pożyczki Narodowej

WARSZAWA, 1. 3. '(Tel. wł. O .).
Dziś przed południem obradowała jed­
na tylko komisja w Sejmie. Obudziła 
ona jednak duże zainteresowanie, gdyż 
na porządku dziennym był wniosek 
Klubu Narodowego* wzywający rząd 
do złożenia Sejmowi sprawozdania z  
kosztów t. zw. „Pożyczki Narodowej".
Na komisję przybył minister Zawadzki 
i komisarz .pożyczki Minkowski. Refe­
rent udzielił ogólnych wyjaśnień i zgło­
sił wniosek o przejście nad wnioskiem 
Klubu Narodowego do porządku dzien­
nego. Minister Skarbu przedstawił cy­
fry wydatków (228.142 zł.) . Poseł Ry- 
mar z  Klubu Narodowego uznał wyjaś­
nienia rządu za dostateczne i cel wnio­
sku Klubu Narodowego za  spełniony.
W  rezultacie uchwalono wniosek stwier­
dzający, że wyjaśnienia rządu są do­
stateczne.

Poseł Hołyński zreferował potem

projekt rządu o podwyższeniu emisji 
biletów skarbowych do sumy 300 miljo­
nów zł. W  dyskusji poseł Rymar z 
Klubu Narodowego wskazał, że nacisk 
rządu na wypompowywanie całej wol­
nej gotówki na potrzeby skarbu, oraz 
przetwarzanie krótkoterminowych pa­
pierów na długoterminowe jest nie 
wskazany. Odpowiadali mu obszernie 
minister Zawadzki i poseł Hołyński, pu­
czem projekt rządu uchwalono.

W  drugiej części posiedzenia załat­
wiono jeszcze dwie nowele podatkowe, 
a mianowicie od cukru skrobiowego i 
od kwasu węglowego. Posłowie z Klu­
bu Narodowego: Gruetzmacher, Mazur 
i Lewandowski, protestowali przeciw 
ustanawianiom nowych obciążeń, które 
jakkolwiek każde z nich wydaje się 
drobne, jednak w całości powiększają 
znacznie ciężary. Oba projekty przyjęto 
w 2-giem i 3-ciem czytaniu*

z Francją
WARSZAWA. 1. 3- (Tel- wł.). G go* 

dżinie 3 popołudniu rozpoczęło się po* 
siedzenie Senatu, które w  przeciwsta* 
wieniu do wczorajszego przeciągnęło się 
długo, na porządku dziennym bowiem 
był budżet M'nisterstwa Oświaty i bu* 
dżet Ministerstwa Spraw Zagranicz* 
sję bardzo obszerną. Przy budżecie Mi* 
nisterstwa Oświaty przemawiał imie* 
niem Klubu Narodowego sen. Soltyk, 
który wskazał na to, że wymaga się od 
nauczycieli służby przedewszystkiem 
dla obozu rządzącego- Dowodem tego są 
nych Oba te budżety wywołały dysku* 
nowe wybory do Sejmu w  r. 1930, 
'■ra? ostatnie wybory samorzadwe^ O* 
becne metody wychowawcze mają też 
wyraźny cel politycznego zużytkowa* 
ni a mł-dego pokolenia- Dają one rezulta* 
ty bardzo r>t świetne, czego dowodem 
jest dz‘;a?alność młodzieży prorządowej z 
grupą Legjonu Młodych i S tiaźy  Przed* 
niej na czele. Młodzież ta, jak wiadomo, 
nawet nie rozumie życia narodu, myśli 
tylko o sprawach ustroju gospodar* 
czego- Obóz narodowy walczy o Pol* 
skę narodową I o polski narodowy sv* 
stem wychowania* W walce tej są ofla* 
ry, które znaczą Brzozów, Lwów, Łódź 
Wadowice wreszcie BeTeza- Ale rep:e* 
sjami nie złamie się tego to  rozwija się 
żvwioło w  narodzie.

Ostrą opozycyjną mowę wygłosił rów­

nież senator Marchlewski z Klubu Ludo­
wego, krytykując szczególnie obecną re­
formę szkolnictwa i wykazując ujemne 
skutki ustawy akademickiej. Z ramienia 
Klubu Narodowego przemawiał jeszcze 
senator Siciński, ubolewając nad szerzą­
cym się analfabetyzmem wśród młodzieży 
w wieku szkolnym i wskazując, że należa­
łoby na naukę przeznaczyć środki uzyska­
ne z oszczędności, które możnaby prze­
prowadzić wśród inspekcji szkolnej, gdyż 
zwłaszcza w nauce pozaszkolnej inspek­
torzy przynoszą państwu nieraz więcej 
szkody niż pożytku. Wielkie spustoszenie 
wywołuje także polityka personalna. Na­
leżałoby więc przeprowadzić rewizję eme­
rytur i przywrócić wielu młodych emery­
tów, nieraz po 34 lat liczących, z powro­
tem szkolnictwu.

Przy budżecie Ministerstwa Spraw'Za- 
granicznych bardzo interesujące przemó­
wienie wygłosił Prezes Stronnictwa Naro­
dowego sen. Bartoszewicz. Pozatem dość 
silne wrażenie wywołała mówa senatora 
Motza z Klubu Ludowego. Jest ona zni- 
nym lekarzem paryskim, który stale mie­
szka we Francji, orjentuje się wskutek te­
go w tamtejszych nastrojach. W skizał on 
na wybitnie ujemne nastroje, jakie we 
Francji wywołuje obecna polityka polska, 
zwłaszcza w sprawie paktu wschodniego 
I ostrzegał przed osłabieniem sojuszu 
z Francją. Przemówienie sen. Bartoszewi­
cza podamy w streszczeniu w następnym 
numerze#

— o—*

WARSZAWA, 1. 3. (teł. wł. — U ). 
Po napiętnowaniu działalności p. Polakie­
wicza i po rozwiązaniu warszawskiego 
okręgu Partji Pracy, ferment w sanacji 
rośnie w dalszym ciągu. Dziś został roz­
wiązany tak zwany kolejowy BJBWR.,

w którym działał senator Lempke. Wczo­
raj wieczorem zawieszono w czynnościach 
zarząd P. O. W. na Pradze w Warsza 
wie. Dziś w nocy rozwiązano sanacyjny 
Związek Pracowników samorządowych w 
Warszawie

Wydalony z Partji Pracy przez sena* 
tora Everta, b. ambasador Tytus Filipom 
wicz, nie zrezygnował z działalności po< 
litycznej i przeniósł ją na teren P. O. W., 
gdzie zamierza wygłosić odczyt o swoim 
programie.

S u K n a  *£*.'£
wyroby

w tsorzęda* ąq

na  se zo n  w iosenny

Z. G R O C H O L S K I
Lwów, Wałowa 9

Studentów U. J. K,
Na uniwersytecie lwowskim panuje 

dziś wielkie ożywienie. Odbywają się 
wybory do Bratniaka. W  godzinach 
przedpołudniowych głosowało 600 aka­
demików na ogólną ilość dziewięćset 
kikudziesięciu członków Bratniaka. 
Rozrzucono mnóstwo kartek z „jedyn­
ką", która reprezentuje listę młodzieży 
narolowej.

W ybory odbywają się w spokoju, 
choć płatna bojówka sanacyjna usiło­
wała rano napadami odstraszyć akade­
mików od głosowania. „Akcję" jej uda­
remniono.

Komisji wyborczej przewodniczy p. 
Dziekan Kulczyński. Wynik wyborów 
będzie znany późnym wieczorem.

Podatek od uposażeń 
zostanie podniesiony

WARSZAWA, 1 . 3. '(Teł. wł. G ). 
W  najbliższym czasie będzie przedsta­
wiony Sejmowi projekt noweli do usta­
wy o dodatku do podatku dochodowego 
od uposażeń. Dotychczas opłaca się z 
tej racji 0.5 proc. Podwyżka będzie o- 
bejmować dla uposażeń od 6.400 zł. do 
24 tys. zł. rocznego dochodu 1 proc 
od 24 do 36 tys. zł. 2 proc., a przy 
wyższych dochodach od 2.5 do 3 proc.

Odczyt m!n. Simona
PARYŻ- 1. 3- (PAT). W obecności 

przedstawicieli rządu, korpusu dyploma* 
tycznego, sfer parlamentarnych, poli* 
tycznych i dziennikarzy, min. Simon 
wygłosił wczoraj o godz. 21.15 odczyt 
w  języku francuskim, p. t.: ,.Kilka re* 
fleksyj na temat ustroju parlamentarnego 
Brytanii1*- Mówca zauważył, że Anglia 
i Francja są jedynemi wielkiemi pań< 
stwsmi w Europie, które zachowały u* 
strój parlamentarny i demokrat. w całej 
pełni w epoce, gdy kończy się popu* 
lamość instytucji parlamentarnej. Ta 
analogia łączy oba państwa l ma o wiele 
większe znnezeme niż istniejące różnice.

PARYŻ. 1. 3. (PAT)- Według infor* 
macji z kół politycznych min. Lavał i 
Simon w wyniku wczorajszych rozmów 
stwierdzili, że oba rządy w dMszym 
ciągu uważają niepodzielność propozy* 
ęyj londyńskich, które powinny być 
utrzymane w celu zapewnienia praw­
dziwej pacyi karii Europy, Fodróż min. 
Simona do Berlina ma mieć zatem cha* 
rakter czysto informacyjny*.
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Reforma rządu Rzeszy 
na wzór włoski

MONACHJUM 1. 3. (PAT) „Base- 
ler Nachrichten“ donosi, iż kierownik 
partji narodowo - socjalistycznej Hess 
przemawiając na zjeździe kierowników 
politycznych w Berlinie zapowiedział 
na wiosnę b. r. nową reformę rządu 
Rzeszy na wzór wioski. Kanclerz Hit­
ler objąłby równocześnie kierownictwo 
wszystkich ministerstw politycznych 
oraz ministerstwo propagandy, zaś Dr. 
Schacht kierownictwo wszystkich re­
sortów gospodarczych i ministerstwa 
skarbu, zaś min. gen. Góring min. 
Reichswehry, lotnictwa i komunikacji.

Ofiary białej śmierci
LYON, 1- 3. (PAT). Lawina, która 

spadła w okolicy Turry w  górach Mo* 
dane, zasypała grupę alpinistów. 
Cztery osoby poniosły śmierć.

LYON, 1. 3- (PAT). Ofiarą lawiny 
w górach koło Modane padło 7 strzel* 
ców alpekiidcb, o kfórych brak dotąd 
wiadomości.

PARY2, 1- 3- (PAT). W  Sf. Maurien 
lawina śnieżna zaskoczyła grupę strzel* 
ców alpejskich, odbywających ćwidzenia 
terenowe. Z po.ród 8  strzelców trzem 
5 nich udało się uratować. Wysłany na 
pomoc patrol ratunkowy również na* 
tknął .s'ę na lawinę i został zasypany* 
Obenie akcja ratunkowa prowadzona 
jest w  kierunku odgrzebania z pod la* 
winy 7 żołnierzy.
Pierwsi żołnierze włoscy w Erytre

LONDYN 1 . 3. (PAT) Z Erytrei 
donoszą o przybyciu dwóch pierw­
szych bataljonów milicji faszystowskiej 
Do portu w Massua przybyli specjali­
ści robotnicy włoscy.

Okręty „W ulkanja“ i „Montene- 
gro“ wiozące część dywizji messyń- 
skicj minęły Port Said.

Gen. Gąsiorowski wyjechał 
do Tallina

RYGA 1 . 3. (PAT) Pociągiem wie 
czornym szef sztabu głównego gen. 
Gąsiorowski wraz z  towarzyszącymi 
mu oficerami odjecnał do Tallina, Na 
dworcu żegnali gości polskich wyżsi 
oficerowie łotewscy z szefem sztabu 
gen, Hartmanisem oraz członkowie po­
selstwa z min. Beczkowiczem na cze­
le.

TALLIN, 1. 3. (PA T). Wczoraj o 
godz. 18.20 przybył tu z Rygi gen. Gą­
siorowski w tow. płk. Englischa, ppłk. 
Axentowicza i kpt. Horocha. Na dwor­
cu oczekiwał polskiego szefa sztabu 
głównego szef sztabu estońskiego gen. 
Reek, wyżsi oficerowie estońscy, poseł 
min. Przesmycki z personalem posel­
stwa, poseł łotewski w Estonji Lipinsz 
i kompanja honorowa. Dworzec talliń- 
ski udekorowany był flagami polskiemi 
i estońskiemi.

Wyrok w procesie nacjonalistów 
ło tew sk ich

RYGA 1. 3. (PAT) Łotewska agen 
cja urzędowa donosi: przed trybuna­
łem wojennym zakończył się proces 
przywódców skrajnie prawicowej or­
ganizacji „Perkonkrustu, oskarżonych 
o nielegalną działalność już po rozwią­
zaniu tej organizacji przez władze. 
Przywódca organizacji Celminsz ska­
zany został na trzy lata więzienia, 9 
członków tej organizacji na kary od 
8  miesięcy do 2 lat, dwóch na Kary 
po 6  i 4 miesiące, jednego .uniewin­
niono.

Katastrofalne trzęsienie ziemi 
na Krecie

ATENY 1. 3. r(PAT) Ostatnie in ę  
sienie ziemi na Krecie wyrządziło wiel 
kie spustoszenie, szczególnie w Kandji 
Pięrwsze trzęsienie ziemi zanotowano 
o godzinie 4.52. W  kilkunastu wsiach 
zawaliły się domy kościoły itp. Do­
tychczas nadeszły wiadomości o 7 za­
bitych i 50 rannych. Mieszkańcy w o- 
bawię przed dalszemi wstrząsami obo- 
żują w polu mimo zimna i deszczu.

Według ostatnich wiadomości, szko 
dy wyrządzone przez trzęsienie zierni 
sięgają 12 miljonów drachm. Wiele 
gmachów zostało uszkodzonych m. in. 
muzeum w Heraklionie.

Dziś p re m je ra
w kini* „CHIITIERH" C zaru jący  ak ta r f zna. 
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SAARBRUCKEN, 1 . 3. (PAT)’.
Havas donosi: Wczoraj wieczorem 
przewodniczący komisji rządzącej 
Knox przekazał swą władzę br. Aloy- 
siemu przewodniczącemu Komitetu 
Trzech z ramienia Ligi Narodów, któ­
ry specjalnie w tym celu przybył do 
Zagłębia Saary. Wieczorem prezydent 
Knox i wszyscy członkowie komisji 
rządzącej oraz urzędnicy urzędów mię­
dzynarodowych w Saarze opuścili 
Saarbrucken. Wk ^

O godz. 7.45 przybył tu witany o- 
wacyjnie minister Góbbels.

SAARBRUCKEN, 1. 3. (PA T).
Havas donosi: W  ciągu nocy przyby­
wały do Saarbrucken liczne pociągi z 
uczestnikami dzisiejszych uroczystości 
przyłączenia Zagłębia do Rzeszy.
0  godz. 2 w nocy liczne oddziały S. S.
1 S. A. obsadziły miasto. Do godz. 8  

rano odbywał się przemarsz oddziałów 
narodowo -  socjalistycznych przez uli­
ce miasta przy dźwiękach orkiestr.

BERLIN, T. 3. (PA T). Z okazji 
przyłączenia Zagłębia Saary do Rze­
szy, kanclerz Hitler ogłosił amnestję o- 
gólną dla przestępców, którzy w chwili 
popełnienia czynu karygodnego pozo­
stawali w granicach obszaru Zagłębia 
Saary. Amnestją objęci zostali skazani 
na kary więzienia zwykłego do jednego 
roku, natomiast wyłączeni są skazani 
na karę ciężkiego więzienia, oraz recy­
dywiści.

Wczoraj wieczorem ministrowie 
Rzeszy: Frick, GGobbels, Darre i
Seldte odjechali specjalnym pociągiem 
do Saarbrucken.

BERLIN, 1. 3. (PA T). Przewodni­

czący Komitetu Trzech Ligi Narodów 
Aloisi przekazał dziś władzę Zagłęoia 
Saary ministrowi Frickowi przedstawi­
cielowi Rzeszy. Całe Zagłębie przybra­
ło uroczysty wygląd. Ulicami maszerują 
rozentuzjazmowane oddziały. Punktu- 
alnie o godz. 10.15 odbyło się wywie­
szenie flagi Rzeszy na budynku rządo­
wym w Saarbrucken. Przemówienie wy­
głosił min. Frick podkreślając, że we 
wszystkich niemieckich walkach plebi­
scytowych na północy i południu, na 
zachodzie i wschodzie zaznaczona zo­
stała tysiąckrotnie wytrwała wierność 
Niemców do swej ojczyzny. Niemcy 
obwieszczają dziś światu swoje zwy­
cięstwo i wolę pokoju i nie dopuszczą 
do zawładnięcia siłą ziem niemieckich.

W  tym momencie komisarz Burckel 
wydał rozkaz: flaga w górę. Na budyn­
ku rządowym oraz na całem terytorjum 
Rzeszy podniesiono flągi niemieckie. 
Nastąpiła jedna minuta milczenia. Ode­
zwały się syreny fabryczne i dzwony 
kościelne na obszarze całych Niemiec, 
oznajmiając narodowi niemieckiemu 
przyłączenie do Rzeszy Zagł. Saary. 
O godz. 11 min. Frick przekazał oficjal­
nie władzę nad Zagłębiem Saary komi­
sarzowi Burcklowi oświadczając m. in., 
że w życiu narodów prawo i prawda 
zawsze odnoszą zwycięstwo. M h. 
Frick zakończył swe przemówienie o- 
świad''zeniem, że rząd Rzeszy przeka­
zuje obecnie władzę swęmu przedsta­
wicielowi, dopóki ta ziemia nie zosta­
nie włączona do jednego z okręgów 
Rzeszy. Urzędnicy saarscy pozostają 
teraz na służbie Rzeszy.

—o—

Rewelacją w  cukier­
nictwie je st  Czekola da . .
341 7 7

»»

Rintelena
WIEDEŃ, 1. 3. (PAT)'. Jutro w so­

botę rozpoczyna się przed tut. sądem 
wojennym rozprawa Dr. Antoniego 
Rintelena, jednego z najwybitniejszycn 
mężów austrjackich doby powojennej, 
oskarżonego o zdradę stanu w związku 
z zamachem w dniu 25 lipca ub. r. Jak 
wiadomo, w tym dniu zamachowcy za 
pośrednictwem radjostacji wiedeńskiej 
ogłosili wiadomość o ustąpieniu rządu 
Dollfussa i objęciu władzy przez Rin- 
telena.

Rintelen choć należy do partji 
chrześcijańsko -  społecznej, pozosta­
wał w ścisłym kontakcie z ruchem na­
rodowo -  socjalistycznym i czynił
wszystko możliwe, aby dojść do osiąg­
nięcia władzy. Dzięki swym zdolno­
ściom zawdzięczał piastowanie tek fi­
nansów i oświaty w poprzednich rzą­
dach ks Seipla. Piastując stanowisko 
naczelnego kierownika Styrji, miał duże 
wpływy polityczne w Wiedniu. W  Sty­
rji sprawował władzę prawie niepo­
dzielnie i był właściwie niekoronowa-

nym królem Styrji. Tam też wszedł w 
pierwszy kontakt z narodowymi socja­
listami. On też pierwszy w Austrji do­
strzegł w nowym ruchu wielką i domi­
nującą siłę.

Kanclerz Dollfuss obawiając ? ę 
przewagi wpływów politycznych Rinte­
lena, mianował go posłem austrjackim 
w Rzymie wbrew jego własnej woli. 
Rządowi chodziło o usunięcie Rintelena 
z orbity polityki wewnętrznej, co się niu 
jednak nie udało. Będąc w Rzymie, 
Rintelen utrzymywał w dalszym ciągu 
łączność z narodowymi socjalistami. 
Z początkiem lipca przybył do Wiednia 
i tu pozostał aż do dnia zamachu. W 
dniu 23 lipca Rintelen został areszto­
wany i osadzony w więzieniu, gdzie 
usiłował targnąć się na swe życie wy­
strzałem z rewolweru. Ciężko ranny 
walczył długo ze śmiercią. Jak twier­
dzą w kołach tutejszych, proces ten nie 
przyniesie zapowiedzianych sensacyj i 
potrwa tylko parę dni, nie odsłaniając 
kulis zamachu lipcowego.

WIOSNA 1935 najmodniejsze materjały bielskie na ubrania* 
zarzutki męskie, kostjumy i płaszcze damskie 
w wielkim wyborze 

poleca skład towarów tekstylnych
RUDOLF ŚWITALSKI

1516 Lw#w, ni. Sienkiewicza 5.

SZANGHAJ 1. 3. (PAT) Dzien­
nik „North China Daily Njąws“ donosi 
iż wśród warunków japońskich, w i­
jących na celu zbliżenie z Chinami fi­
guruje żądanie zastąjrenia niemiec­
kiego doradcy wojsicowcgo w Ciinach 
gen. v. Seeckta i 300 jego pomorników 
przez tuką samą liczbę oficerom japoń

skiclh Ponadto Japonja domaga się 
mianowania 1.400 oficerów japoń­
skich instruktorami w armj chińskiej, 
mianowania japońskich doradców eko­
nomicznych na miejsce doradców 
państw zachodnich, konsolidacji poży­
czek japońskich nie uznawanych doi;; T 
w Chinach, oraz całkowitego usunię­

cia z podręczników szkolnych proo*- 
gandy antyjapońskiej.

Wzamian za to Japonja propofl&r 
Chinom udzielenie pożyczki oraz / 
moc w obecnych trudnościach Chi*1, 
Miarodajne koła chińskie i zagranic*- 
ne dają wiarę tym wiadomościom P?- 
mimo zaprzeczenia ze strony japo11- 
skiej.

Anglja wysyła krążowniki 
do Afryki wsch.

LONDYN 1. 3. (PAT) Prasa V°" 
daje, ze źródeł urzędowych zaprzC- 
czenie pogłoskom, jakoby dwa 
żewniki brytyjskie otrzymały rozkO 
udania się z  Malty do Afryki wschO' 
dniej, w celu ewakuowania obywctRj 
brytyjskich zamieszkałych na terefn 
Abisynjh Zamierzona podróż obu krf^ 
zowrdkaw niema charakteru p o lity k  
nego. Statki brytyjskie odbędą jed)'nt 
podróż po wschodniej części Mofz 
Śródziemnego.

Składki w szkołach 
muszą być dobrowolne
WARSZAWA 1. 3. (Tel. wł. 

Ministerstwo Oświaty z okazji "7*^  
nia zezwolenia na przeprowadzenie . 
szkołach powszechnych i średnich ^   ̂
ki na rzecz Funduszu Obrony 
skiej wydało okólnik, w którym P° 
kreślą, że kwesty w szkołach 
nosić charakter dobrowolny i wy^'1" 
ranie jakiegokolwiekbądż nacisku 
młodzież szkolną jest niedopuszczow '

Zaplute karły głoszą s ł a ^  
Lefba Icka Wundermana
Ks. Panaś, b. kapelan legjon0^  

pisze w „Piaście", jak na wystawie 
tograficznej „Legjony a Huculszc ^ 
zna“ w Worochcie wśród kilkuset f° j 
grafij nie znalazł

ani jednej najmniejszej podobiznyU J  . 0 /

tycznego dowódcy II Brygady, 
go bohatera walk karpackich gen®* 
Józefa Hallera. .A

Słowem niema nawet śladu, że 1 sy 
kiedykolwiek istniał, a strwożone gł. y, 
b. legionistów szepczą: „nie wolno,
klęły". '

Zato wśród fotografij bohate* \ 
walk karpackich znalazł się p°r 
inny:

W Przewodniku wystawy, po** 
merem 121 figuruje portret, zatU[fii0 
wany „Leib Icek Wundertnan". y1
palącego mnie wstydu, zbliżam 
portretu dużego formatu : widzę k® || 
postać handlarza... zażywającego ^  
Brygadzie jaknajgorszej sławy. yZo1 
dlarz ten nietylko na czekoladzie 
bił się majątku... a żyjąc wśród 
państwowych dziś posiada duży $  

tak... ale zajmuje poczesne miejsc®^ 
urządzonej w roku 1935 histoty 
wystawie II Brygady. f f

Nie wiem, kto urządzał wysta^ł^tf 
tograficzną II Brygady. Nie wlęDJ' 
jest za to odpowiedzialny. N a z w ij  y%‘ 
Elimiaka, jako inicjatora, podane w 
talogu, nic mi również nie mówi- 

Pozwolę sobie jednak na jedną ^  
gę. Gdyby w roku 1926 w czasie 
lucyjnej zawieruchy szczęśliwy los $  
conych kości -padł na nr. 4, a 
nr. 1 , to ręczę panom całem 
jestestwem, że gen. Haller, gen. 
dowski, gen. Szeptycki ,a także ^ f  
z nas z całą pewnością stanąłby jO 
bronie historycznie pomijanego, 
poniewieranego marszałka Piłsu® 
go, albo gen. Sosnkowskiego, czy 
Rydza. Zaplute złośliwe karły, 
dzające historyczną i zasłużoną 
dostałyby swoją odprawę. Uznaj, 
tość i zasługi nawet przeciwm* 
istotna cecha rycerskiego chara*1̂  jł

G ło s  powinni tu zabrać żołn^łjfe 
I Brygady. Czy b io r ą  o d p o w ie d z i*  jd* 
za tych zaplutych karłów, o kt( 
Kasprowicz mówił w Marchołcie:

,,Wy pelzaczc i plywacze 
Pańskiej śliny zlizywacze"? g.

KŁAJPEDA. Spowodu 
rum posiedzenie sejmiku kłajPe-Lj fP 
nie doszło do skutku i zostało ™ 
siódmy z rzędu odroczone*
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Owa budżety: tłusty i chudy
^,H. Obniżka cen w rolnictwie, a czę- 

ł°Wo i w przemyśle, odbiła się auto­
matycznie na wielu wydatkach skarbu.
. !̂ bardziej jaskrawy wpływ cen na 
tu, . * obserwujemy w pozycjach: wy­
j a ś n i ę  ludzi i zwierząt w wojsku.

wiadomo, etat żołnierzy i zwierząt 
U* Wojsku w ciągu ostatnich 10 lat 

uległ poważniejszym zmianom.
2 ajomiast koszt wyżywienia ludzi i 
j^jerząt zmienił się gruntownie. Na r. 
3*5/36 preliminuje rząd: na wyży­
j c i e  ludzi 46 milj. zł, na wyżywienie 
Jj?.6rząt 11,8 milj. zł, —  razem 57,8 
yjjj* zł. W  r. 1929/30 wydał rząd: na 
JJpywienie ludzi 91,8 milj. zł, na wyży 
J |h ie  zwierząt 33,5 milj. zł —  razem 
^  5»3 milj. zł. Różnica —  67,5 mili. 
j ' Jeszcze większe różnice wykazują 
^Ja budżetowi z r. 1929/30 najbliższe. 
Uj r* 1928/29 wydał rząd na wyżywie­
ni6  ludzi i zwierząt w wojsku 162 milj.

w roku 1927/28 —  170 milj. zł. W 
n fownaniu z r. 1927/28 wydaje rząd 
ą Wyżywienie w wojsku w r. 1935/36 

jj.J.13 milj. zł, a  z r. 1928/29 o 105 
U* zł mniej, 

nj ozycyj podobnych, choć oczywiście 
laf ta^ wielkich zawierają budżety z 

1929/30 i 1935/36 dużo. Nie będzie 
przesadą, jeśli stwierdzę, że spa- 

cen, głównie w rolnictwie, spowo- 
6 #??* automatycznie spadek wydatków 
p e to w y c h  państwa o jakieś 150 
dow- Z*' spadek cen da* pozatem rzą- 
Cm . Podstawę do obniżki uposażeń w 

ej administracji Państwa. 
^N ajw iększe poza redukcją płac o- 
Sp ^dności widzimy w resortach go- 
śle ,arczych: w rolnictwie, w przemy­
ty 1 w robotach publicznych. Trzeba 
Pafz stwierdzić, iż obcięcie świadczeń 
p ^ tw a  w rolnictwie z 117,586.786 i ł 
^  równe 33,000.000 zł —  w okresie, 
IrZ. rolnictwo upada, jest spadkiem 
ręcznym , że zredukowanie budżetu 
tyar publicznych w większości swej 
łożonego obecnie do Ministerstwa 
^Oiiinikacji, a w drobnych częściach 

budżetów Rolnictwa (meljoracje 
f f ) 6) i Spraw Wewnętrznych (bu- 
i^ ic tw o ) ,  z 191,369.027 zł do 
^ 0 . 0 0 0  zł, zabiło wszelki ruch in- 
§i, fcyjny państwowy, a były tam dro- 
ity j^k i, budowa szkół. —  „Zarobek 
ttj *ty‘‘ budżetu państwa na rolnic- 
tr̂ e, i robotach publicznych ocenić 
korj. a sumą około 250 milj. zł. Pewną 

ywę tej sumy stanowią wydatki 
broarte obecnie w Państw. Funduszu 

l^wym i w Funduszu Pracy.
^ ł v  ciągu lat kryzysowych uróść 

SUmy» potrzebne na obsługę dłu- 
z  do sumy około 300 milj. zł. 

j^ym czasern  —  koszty obsługi dłu- 
spadły o 50 milj. zł. Jest to jednak 

W'acj Pozorny. Poprostu Polska nie 
^ u. ^ w Stanom Zjednoczonym, 

^ ch Cri * ^nglji. Na obsłudze niektó- 
d*ugów zagranicznych Polska za- 

wskutek spadku kursu walut za- 
^ e„Czny ^ .  W  ten sposób „oszczęd- 
k w .  wynosi sumę ponad 1 0 0  milj. zł 
^oło ’ a w porównaniu z r. 1929/30 

q  5o milj. zł rocznie.
|y ^  O w iane dotąd oszczędności by- 
• s^opuiu i uzasadnione

,et konieczne. Pewien przerost 
P r^ y c y j państwowych zwłaszcza w 

s,?biorstwach państwowych nale- 
P?hampwać. Obniżka cen artyku- 

s°ba plenyszeJ potrzeby pociągnąć za 
obniżenie płac i kosztów 

ania w°J‘ska, a częściowo i ob- 
ł * .wydratków rzeczowych admi- 
W  p  państwa. Ale stwierdzić i to 
^  na* Że *en k,erunek oszczędności 

W a s z y m  i najłatwiejszym. Nie 
natomiast nic, albo tyle, co 

^ ^ tw  uProszc?eńia administracji 
% d*a zmniejszenia zadań pań- 

. wycofania państwa z całego 
S l̂ow .lmPrez prywatnych, dla ure- 
J W nia i rozdzielenia zadań i obo- 
i Państwa od takich zadań i o-
‘ fcosn ?w samorządu terytorjalnego 
^ch Podarczego i od pola samodziel- 

 ̂ Poczynań społeczeństwa. Nie mo- 
takie „odciążenie państwa“ u- 

^ łe ^ s z e rz e n ia  gminy zbiorowej na 
stwo» znieslenia pewnej ilości 

’ a urz?dów skarbowych i sta- 
v , a A na kierunek wręcz przeciwny 
^  ra Pak °warue wielu miljonów —  

z*e yia B.G.K. —  w Państwowe

Zakłady Inżynieryjnef w  nowe zdrojo­
wiska, rozszerzenie prac kolei na au­
tobusy, poczty na różne handlowe in­
teresy, P.K.O. na Orbis i turystykę itp. 
Listę nowych poczynań rządu można- 
by rozciągnąć jak Iitanję do wszystkich 
świętych...

Że w zakresie reformy administra­
cji państwa nic nie zrobiono, świad­
czy następujące zestawienie:

W  r. 1929/30 zajętych było w ad­
ministracji ogólnej państwa (bez woj­
ska i Korpusu Ochrony Pogranicza) 
113.917 urzędników i 47.238 funkcjo­
narjuszów niższych. Preliminarz na r. 
1935/36 zawiera płace dla 126.397 
urzędników i 52.489 funkcjonarjuszów 
niższych. Czyli: nie ścieśniła się, a 
rozrosła w ciągu 5  lat kryzysu admi­
nistracja państwa o około 10.000 urzęd 
ników (i nauczycieli) i 5.000 niższych 
funkcjonarj uszów. Większe zmiany wy­
kazują przedsiębiorstwa, Fundusze i 
Monopole. W  r. 1929/30 miały one 
244.056 pracowników, na r. 1935/36 
preliminują 186.562 pracowników. 
Zmiana dotyczy głównie kolei, która 
w r. 1929/30 wykazała 200.671 pra­
cowników, a więc o 62.119 mniej (głó 
wnie sezonowych). Niemal bez zmian 
jest etat wojsko\yy. Na r. 1935/36 pre­
liminuje rząd 26.108 oficerów i urzęd­
ników, oraz 45.778 szeregowych za­
wodowych w armji i K.O.P., a w r. 
1929/30 było —  19.136 oficerów,
40.710 szeregowych zawodowych i 
8.424 urzędników cywilnych — razem 
w r. 1935/36 —  71.886 osób. w r. 
1929/30 —  68.270 osób.

Nie mógł jednak rząd utrzymać 
ani na chwilę budżetu na poziomie o- 
krągło 2,150 milj. zł. Zepchnięte z bud­
żetu państwa potrzeby znalazły schro­
nienie w —  funduszach specialnych. 
Fundusze te otrzymały osobną admi­
nistrację, specjalne dotacje, nowe opła­
ty i podatki celowe. Dla nich to pod-

Niedziela 
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wyższono opłaty w szkołach, nałożono 
podatki na samochody i benzynę, na 
elektryczność i dziesiątki innych. Z 
„funduszów“ tych płacimy bezrobot­
nych, naprawiamy drogi, opłacamy ad­
ministrację szkół, budujemy domy dla 
oficerów i podoficerów. Ich roczne wy­
datki sięgają sumy 230 milj. zł. I o tę 
sumę podwyższyć należy właściwe wy­
datki państwa, wykazywane w budże­
cie normalnym. W łaściwy budżet pań- 
stawa ( Administracja i Fundusze) się­
ga w wydatkach sumy 2,400 milj. zł.

Wydatki państwa są jeszcze znacz­
nie większe od sumy ujawnionej w bu­
dżecie. Wiemy np., że „Państwowy 
Fundusz Drogowy“ ma 80 milj. zł 
długu. Nie było tej sumy w żadnym 
planie finansowym rządu, a wydano 
ją. Przedsiębiorstwa państwowe ciągle 
zaciągają pożyczki. Suma ich dobiega 
już miljarda złotych. Pożyczkę Kreuge- 
rowską (II. zapałczana) rozdyspono­
wano na cele państwa poza budżetem. 
I w r. 1935/36 kolej polska posługiwać 
s :ę będzie kredytem gotówkowo - to­
warowym angielskim, a rząd — bo­
nami inwestycyjnemi, a może i pożycz­
ką inwestycyjną. Faktycznie obecnie 
roczne wydatki państwa przekraczają 
sumę 2,500.000.000 zł i niezbyt wiele 
różnią się od budżetu z r. 1929/30.

Oszczędności w gospodarce pań­
stwa są zbyt małe i niewystarczające. 
Nie poszły po linji właściwej. A tym­
czasem wyrosły nowe potrzeby i no­
we zadania. Nie zmniejszyły się obo- 
wiązk. państwa. Nie uproszczoną, ani 
zreformowaną zosiała administracja 
państwa.

STAN ISŁAW  RYM  AR

ZAWIADOMIENIE
Niniejszem zawiadam iam y uprzejmie, że z dniem l~go  marca

b. r. otworzyliśmy _
n o w y  d z i a ł  l e o n f  e k c i i  d z i e c i ę c e j

obejm aiący: mundurki, płpłzczyki ehłupięee i dziewczęce  ̂®ra* ubtank* 
maryaargkie. przyczaiu z tej •kazji ceny są  sp ec ja ln ie  n isk ie .
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„Ukraiński”  atak na polskich chłopów
w Mafopolscc Wschodniej

Tygodnik „Batkiwszczyna“, wyda­
wany przez ruchliwego secesjonistę z 
Undo Dmytra Palijewa, już w drugim 
numerze wzywa do ratowania przed 
spolonizowaniem tz. przez siebie ła- 
cinników (łatynnyki), którymi maią 
być w Małopolsce Wschodniej Rusiui 
wyznania i obrządku rzymsko - kato­
lickiego. „Batkiwszczyna“ twierdzi, że 
wszyscy chłopi i mieszczanie z  małych 
miasteczek w Małopolsce Wschodniej, 
których językiem potocznym jest język  
ruski, są Rusinami („Batkiwszczyna“ 
mówi: Ukraińcami), jakkolwiek należą 
do kościoła rzymsko - katolickiego. 
Ilość takich „Rusinów“ wynosi wedle 
„Bat'kiwszczyny“ w Małopolsce Wsch. 
860.000. Są to wedle „Bat‘kiwszczyny“

„osiedli na ziemi rolnicy i mieszcza­
nie w miastach i miasteczkach Mało­
polski Wsch. („Bat.‘| pisze: Galicji), 
którzy żyją na tej ziemi od wieków, 
część drobnej szlachty, która z tych czy 
innych przyczyn zmieniła obrządek i 
nieliczna garść Ukraińców inteligentów 
obrządku łacińskiego. Najwięcej na­
szych łacinników w województwach 
tarnopolskiem i lwowskim.

Po względem narodowego uświado- 
nienia można ich podzielić na trzy gru­
py: 1) świadomi Ukarińcy, którzy biorą 
żywy udział w naszem narodowem ży­
ciu, 2 ) nieświadomi lub mało uświado­
mieni pod/ narodowym względem, 3) 
zbałamuceni polską propagandą, którzy 
choć mówią po ukraińsku, uważają sie­
bie za Polaków**.

Tak sobie „Ukraińcy** ostrzą zęby 
na ludność polską Małopolski Wsch. 
Ludność ta jest oczywiście polska i 
polskiego pochodzenia, a tylko zanied- 

|  bania polskiej szlachty nie troszczącej

się o pańszczyźnianego chłopa dopro­
wadziły do ruszczenia się polskiej lud­
ności, przychodzącej tu od czasów Ka­
zimierza Wielkiego (do miast) i Ja­
giełły (Spytko .z Melsztyna prowadził 
już kolonizację wiejską). Wiele tych 
polskich chłopów się zruszczyło prze- 
dewszys+kiem z powodu braku dosta­
tecznej ilości wiejskich parafij rzym­
sko - katolickich. Ilość tych zruszczo- 
nych Polaków obliczają badacze pol­
scy na półtora miljona dusz i nie Ru- 
sini, lecz Polacy powinni zabrać się 
do odzyskania wynarodowionych roda­
ków. Ze ci chłopi i drobno - miesz­
czanie, którzy pozostali przy kościele 
rzymsko - katolickim, zbudzili się w 
w. XIX i XX do polskiego narodowe­
go życia, a nie do ruskiego, to zasługa 
w lwiej części polskiego ruchu narodo­
wego, przedwojennej narodowej demo­
kracji. Dzisiaj duża jeszcze ilość tych 
Polaków, zwłaszcza żyjąca po wsiach 
o większości ruskiej, często jeszcze 
używa w życiu potocznem języka rus­
kiego, nie żadnego ukraińskiego, lecz 
tego tutejszego chłopskiego dialektu 
bardzo zbliżonego i pod względem 
słownictwa i pod względem fleksji i 
składni do języka polskiego. Jest to 
jednak tylko dowód polskich zanied­
bań, lecz nie braku świadomości naro­
dowej. Ludzie ci są bardzo dobrymi 
Polakami, fundatorami na różne cele 
polskie i kościelne, wyborcami przed 
wojną i po wojnie polskich posłów. 
W czasie wojny polsko - ukraińskiej ci 
Polacy mówiący czasem po rusku do­
starczyli armji znacznego kontyngentu 
ochotników. Wsie podlwowskie uczy­
niły to już w listopadzie 1918 r., a So­

kolniki zapłaciły nawet za to krwią 
swoich bezbronnych mieszkańców, wy­
mordowanych w liczbie stukilkudzie- 
dziesięciu osób przez bandy „ukraiń- 
skie“. Wszystkie oddziałki polskie for­
mujące się na tyłach ukraińskich li­
czyły w swoich szeregach miejscowych 
chłopów polskich. Szeregi wojsk pol­
skich ?ajmujących Małopolskę Wsch. 
w czasie pierwszej ofenzywy polskiej 
w maju i czerwcu 1919 zasiliły się 
wydatnie ochotnikiem polskim ze wsi 
i małych miasteczek, nie licząc miast 
większych. Dlatego to właśnie tak wie­
le mordów i gwałtów dokonali „ukra- 
ińcy“ w czasie swojej ofenzywy z pod 
Czortkowa przy końcu czerwca 1919, 
a przed drugą ofenzywą polską.

Dzisiaj „Bat‘kiwszczyna“ wzywa 
do ukrainizowania tych ludzi. Podobne 
zakusy były już przed wojną świato­
wą ma jeszcze większą skalę, a jed« 
nak się nie udały. Prawie równocześ­
nie agenci metropolity Szeptyckiego 
objeżdżali dwory szlachty małopol­
skiej, w celu jej nakłonienia „do po­
wrotu do narodowości przodków**, a 
działacze ruscy kierunku ukraińskiego 
podjęli tę samą ofenzywę przeciw^ „ła- 
cinnikom**. Wyników jednak i jedna 
i druga akcja nie dała, jeżeli nie liczyć 
kilku obszarników (na pierwszem miej 
scu Fedorowicz z Okna), udowadnia­
jących z gorliwością lepszej sprawy, 
że kontusz to strój narodowy ruski, a 
nie polski. W czasie wojny i przewro­
tów 1918-20, przygotowywali ageml 
ukraińscy grunt w Rzymie dla przy-* 
szłego zukraińszczenia Polaków rzym­
sko - katolików na Ukrainie i w Mało­
polsce Wsch. Przedstawicielem rządu 
Ukrainy kijowskiej przy Watykanie 
został w roku 1919 awanturnik mi 
szacie zakonnej, później z zakonu OO* 
Redemptorystów usunięty, ks. Franci-* 
szek Ksawery Bon, z narodowości 
Flamandczyk, zwolennik okupacji nie­
mieckiej w Belgji, zausznik Habsburga 
Wasyla Wyszywanego,, bardzo czyn­
ny w Małopolsce Wschodniej, pod­
czas wojny polsko - „ukraińskiej**. A 
równoczesny kierownik misji tegoż 
rządu w Paryżu, Michał hr. Tyszkie­
wicz, renegat polski, torował sobie 
drogę w Paryżu w ten sposób, iż je­
zuicie bratu marszałka Foch‘a obiecał 
stanowisko biskupa —  w przyszłem 
państwie ukraińskiem —  dla „Ukraiń­
ców - katolików obrządku łacińskie­
go**. Skąd się wzięli tacy Ukraińcy? 
Oczywiście byli to Polacy.

W dzisiejszem państwie polsKiem: 
ukrainizm czuje się tak mocno, iż za­
mierza podjąć ofensywę w kierunku 
zukraińszczenia znacznej masy nie­
wątpliwych Polaków. A równocześnie 
—  nie wolno o tern zapominać — 
idzie już wytężona ofenzywa „ukraiń­
ska** na chłopów greko - katolików 
mówiących po polsku w nadsańskich 
i zasańskich powiatach województwa 
lwowskiego: leżajskim, przeworskim, łtd  
cuckim i innych. Tam nie uznają „t* 
kraińcy** kryterjum językowego. Pomi­
mo, że podczas wizytacyj kanonie#* 
nych wierni witają ks. biskupa Kocy- 
łowskiego po polsku, gdyż po rusku 
nie umieją, ks. bisk. Kocyłowski po­
syła im co bardziej wypróbowanych 
proboszczów „Ukraińców**, wszczyra 
akcję budowy nowych cerkwi, licząc 
na to, że praca organizacyjna w komi­
tetach cerkiewnych obudzi w tych jego 
po polsku czujących parafjanach świa 
domość „ukraińską**. Równocześnie zaś 
„Proświta** urządza zbiórki książek, 
które są potrzebne do wysyłki „na za- 
chód“, jak te okolice anonimowo okre­
śla w swoich odezwach.

Cóż na to robią Polacy? Ano roz­
wiązują czytelnię T.S.L. w Dublanach 
dlatego, że praca czytelni nie podobała 
się miejscowym kierownikom Strzelca.

Co jednak powinni robić? Na to 
będziemy się starali dać odpowiedź;

R.
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Echa dnia
Wolna Wszechnica w  Łodzi

Narodowcy skreślili w radzie miej­
skiej łódzkiej 1 0 0 . 0 0 0  zł. subwencji 
rocznej dia uczelni prywatnej, która się 
nazywa Wolną Wszechnicą. Niewia­
domo jeszcze, czy ta uchwała się utrzy­
ma, gdyż ta Wolna Wszechnica ma z 
miastem umowę orjentalną, zawartą 
przez poprzednich włodarzy miasta: 
sor' ’:stów i sanatorów. W  każdym ra­
zie uchwała jest uchwałą i narodowców 
obowiązuje.

We wczorajszym „Kurjerze Porar- 
hym“ z obszerną obroną sukwencji wy­
stąpił profesor tej zainteresowanej in­
stytucji dr. L. Wertenstein. Uczynił to 
oczywiście w imię obrony kultury i po­
trzeb miasta Łodzi. Przy tej sposobno­
ści podał kilka cyfr statystycznych i da­
nych informacyjnych. I tak dowiaduje­
my się, źe Wolna Wszechnica łódzka 
ma już „niemal zupełnie skompletowa- 
ne“ 4 wydziały: matematyczno - przy­
rodniczy, humanistyczny, pedagogicz­
ny, nauk prawno - politycznych oraz 
oddzielne studjum handlowe. Wśród 
wykładowców liczy Wolna Wszechnica 
33 profesorów, 15 docentów, 12 pro­
wadzących wykłady zlecone i 4 lekto- 
tów. 39 profesorów i docentów uni­
wersytetów państwowych wykształciła 
Wolna Wszechnica, z czego 20 profe­
sorów i 5 docentów oprócz swoich wy­
kładów na uniwersytetach, uczy nadal 
w uczelni łódzkiej. Słuchaczów ma 
W cina Wszechnica w r. b. 320. Do 
różnych swoich argumentów dodaje 
prof. Wertenstein i następujący:

Może uważają, że Wszechnica jest 
instytucją żydowską i jako taka bezu­
żyteczną dla ludności polskiej miasta 
Łodzi. Na to pytanie odpowiada staty­
styka, która stwierdza, że w roku aka­
demickim 33/34 Wolna Wszechnica w 
Łodzi liczyła 33% Żydów według wy­
znania, 27% według deklarowanych 
przez nich narodowości. Jest to odsetek 
zupełnie normalny, a nawet mniejszy 
niż w niektórych uniwersytetach, np. w 
Wilnie, gdzie wynosi 40%.

To, co prof. Wertenstein uważa za 
odsetek normalny, to opinja polska u- 
waża za odsetek wysoce nienormalny. 
Powołanie się na Wilno nikogo  ̂ nie 
przekona, a co najwyżej przypomni, źe 
Żydów należy z uniwersytetów czem- 
prędzej usunąć. Szkoda też, źe prof. 
Wertenstein nie podał składu narodo­
wościowego profesorów i docentów 
Wolnej Wszechnicy. Pewną wskazówką 
może tu służyć tylko jego cenne, a na­
wet drogocenne (wertenstein) nazwi­
sko, które stanowczo nie jest polskie, 
ani też niemieckie. Sam prof. Werten- 
sfein podał, źe Wolria Wszechnica łódz­
ka jest tylko filją warszawskiej. Choć 
by to jedno świadczy, że Wolna 
Wszechnica nie jest instytucją nauce 
niezbędnie potrzebną, gdyż W arszawa 
ma wyższych uczelni i instytutów nau­
kowych dość. A jednak są pewne koła, 
które Wolną Wszechnicę w Warszawie 
utrzymują. I w Warszawie bowiem i w 
Łodzi Wolna Wszechnica jest miejscem 
koncentracji żywiołów masońskich i ży­
dowskich, wyruszających stąd na pod­
bój polskiej nauki. Ten stan rzeczy mu­
si się skończyć. Nie w takich 
uczelniach ma młodzież polska* 
pobierać naukę. Jeżeli chodzi o tvch 
dwustu kilkunastu Polaków z W. 
Wszechnicy łódzkiej, to najuboższym 
z nich narodowa rada miejska w Łodzi 
zapewne pomocy nie poskąpi. A praw­
dziwych uniwersytetów w Polsce nie- 
brak. O Żydów niech się troszczą Ży­
dzi.

O CZEM POW IN IEN W IEDZIEĆ NOWY 
RAD JO ABONENT?

N a fa lach  e te ru  p łyną codziennie ciekawe 
ttid y c je  nadaw ane przez różne stac je  eu ropej­
skie. P łyną  najróżnorodn ie jsze  koncerty , w y s tę ­
py słynnych śpiewaków i muzyków, ważne wia-* 
domości, tran sm is je  z tea tró w  etc. J e s t  w czem 
w ybierać. W każdym takim  program ie znajdzie 
każdy coś, co go n a jb a rd z ie j in te resu je . Do 
słuchan ia  ra d ja  po trzeba dwóch rzeczy: abo­
nam entu  radjow ego i nowoczesnego odbior­

n ika T rudności z załatw ieniem  tych spraw  n ie ­
mą żadnych. Sprawę abonam entu  można z a ła t ­
w i; w najb liższym  urzędzie pocztowym, a do­
bry  cdjłbrnifc r.ebyć można w najb liższym  sk le ­
p i  f-ri/D-cym. N ajlep iej .‘e s t jednak  wybrać 
ci, j in a ln y  odbińrr.ik Ph ilipsa, w tedy bowie.n 
mcir.-j mieć zupełną pewność, że odbiór będzie 
zawsze doskonały. (x)

Podaliśmy anegdaj streszczanie nio* 
w y p. senatora Głąbińskiego, wygłoszo* 
nej, w dniu 37- lutego., w  toku dyskusji 
nad budżetem w Senacie. Dziś zamiesz­
czamy z mowy tej jeszcze kiika dosłow* 
nych ustępów:

PRZEROST BIUROKRACJI.
Pan referent generalny wskazał na to. 

że oszczpdiKKścii wprawdzie już są 
prawie niemożliwe do czynienia w  
skarbowości państwa, ale jednakowoż 
możnaby zreformować biurokratę. Na. 
sza administracja jest tak zbiurokraty* 
zowana, że przy odpowiedniej jej re­
formie możnaby dojść rzeczywiście do 
pewnych oszczędności- Zgadzam s.ę z 
nim w tem, że należy szukać oszczęd* 
mości przedeyrszy-stkiem w reformie 
naszego systemu biurokratycznego, ale 
nie godzę się pod tym względem, jakoby 
do tego było potrzeba bardzo długich 
lat; nie, ponieważ nasza biurokracja zo­
stała rozbudowana właśnie w  ostatnich 
latach, ponieważ się twerzy u nas czę­
ste posady nie dla pewnych funkcyj, 
tylko dla osób, szczególnie na wielu na* 
czelnych stanowiskach. Te osobistości, 
które obejmują takie posady, ponieważ 
często nie mają kompetencyj do kiero­
wania daną agendą, są przyczyną po* 
większenia ilości personelu dla pełnie­
nia rozmaitych funkcyj .

Otóż pod tym względem reforma 
rychła jest potrzebna, będzie to reforma 
zasadnicza celem zaniechania dzisiej* 
szego systemu powoływania ludzi nie­
kompetentnych na pewne kierownicze 
stanowiska i wskutek tego powodowa­
nia dalszej rozbudowy biurokracji. U 
nas biurokracja, ta formalna biurokra* 
cja w niektórych gałęziach j*st tak roz­
budowana, że nie można jej porówny* 
wać nawet z państwami zaborczemi, kto 
re słynęły z biurokracji, jak np. Austria.

NIEKONTROLOWANE
SUBWENCJE.

Często robią nam zarzuty ze strony 
właśnie rząd-owej, że my tak wielką 
wagę przywiązujemy do oszczędności, 
chociaż widzimy, że nie możemy tych 
oszczędności wskazać w budżecie. To 
niekiedy jest prawda, ponieważ widzi­
my, że u nas mnóstwo pozycyj ma wła* 
śclwie charakter pozycyj dyspozycyj­
nych- Same fundusze dyspozycyjna, 
jeżeli razem wziąć — za kilka milionów, 
nie uratowałyby naszego budżetu 
ale mnóstwo jest Innych pozycyj, któro 
dają możliwości czy ministrom, czy in­
nym podwładnym organom do dyspo* 
nowana funduszami dyspozycyjnemi 
na cele, które nie są konieczne. Ja tutaj 
przypomnę wysokiej izbie fakt, który

wyszedł na jaw, wskutek sporu w  
związku obywatelskiej pracy kobiet. O- 
kazało się wówczas, o czem nie wiedzie* 
liśmy 1 w  sejmie i w  senacie, że ten 
związek otrzymuje rocznie blisko 2  mi­
liony zł. subwencji.

Widocznie zatem są źródła jeszcze 
takie obfite, z -których można dawać 
subwencje, z któryh . można czerpać 
subwencje, mimo, że one uchylają się 
zupełnie z pod kontroli publicznej-

Czytaliśmy w  jednym z dzienników 
żydowskich, że żydowski© kasy 
centralne bezprocentowe, które mają 
znaczne własne kapitały z Ameryki, o- 
trzymały w  poprzednim roku razem 
600.000 z l  — 100.000 od skarbu pań* 
stw a i 500.000 od banku gospodarstwa 
krajowego.

Nie słyszeliśmy, żeby inne instytucje 
to otrzymały. W  każdym razie są znacz 
ne sumy do dyspozycji pewnych orga­
nów państwowych, które uchylają się 
z pod kontroli pnbuicznej, ale które z in* 
neui — nam nre znanemi — mogłyby 
zaważyć na szali budżetu państwa- Nie 
można zatem lekceważyć także spraw 
oszczędnościowych.

RZAD A SPOŁECZEŃSTWO.
Przyznaje jednak, że położenie na* 

sze skarbowe i gospodarze jest tego 
rodzaju, że oczywiście takie oszczędno* 
ści większe czy mniejsze jeszcze same 
przez się nie mogą naszych stosunków 
skarbowych uzdrowić. I pod tym 
względem znów podzielam zapatrywa­
nia p. Premjera, że trzeba się odnieść 
do społeczeństwa, że to społeczeństwo 
powinno rozwinąć większą ln'cjaty\vę 
gospodarczą, produkcyjną i dopomóc 
skarbowi, ażeby skarb istotnie mógł tak. 
że w swoich wysiłkach podnieść życie 
gospodarcze* a  wraz z  podniesieniem 
życia gospodarczego dopomóc swojemu 
skarbowi. Ale wysoki senacie, tak, jak ja 
widzę nasze stosunki polityczne 1 nasze 
stosunki gospodarcze, doszedłem do te­
go wniosku, że taki apel do społeczeń­
stwa w warunkach politycznych, w ja­
kich my l!© znajdujemy, musi pozostać 
b«z skutku. Bez rezultatu dlatego, że 
my żyjemy w  dziwnym systemie, nie 
powiem etatyzmu, to nie jest właściwy 
wyraz, ale dążenia do opanowania ca­
łego życia społecznego, całeg życia £>  
gospodarczego przez rząd i organa rządo 
we- U nas społezeństwo, o ile ono nie 
cieszy się protekcją rządu i organów rzą 
dowych, nie może rozwinąć żadnej Ini* 
cjatywy.; n‘e ma najmniejszej samo* 
dzielności, wszystko dziś jest w rękac 
rządu i zależy od rządu i organów rzą* 
dowych.

(Dok. nast.)

Przed nowym podatkiem gruntowym
Kataster gruntowy. — Potrzeba ewidencji. — Podatek gruntowy

Od dłuższego już czasu, codzienna 
prasa podaje tylko suche i krótkie no­
tatki o przeprowadzonych zmianach w 
Urzędach Katastralnych i licznych 
konferencjach zwoływanych przez Mi­
nisterstwo Skarbu na temat podatku 
gruntowego. Zdaje się, że tą spraw], 
choć jest ogólno - państwową, zajmu­
ją się jak dotąd, prócz Klubu Narodo­
wego ((por. artk. „Klub Narodowy a 
podatek gruntowy „Kurjer Lw. z dn. 
16. 2 . br.), jedynie pisma ściśle facho­
we, które ogłaszają obszerne i dysku-: 
syjne artykuły, jak powinien być ope­
rat katastralny technicznie urządzony, 
jakim celom ma służyć i ja* ma być 
wyzyskany i dostosowany do wszel­
kich przejawów ogólnego życia, które 
m [Q7.ą być ujmowane w ciągłą ewi­
dencję

Jeżeb przyjmiemy, że podstawy 
i >ytu każdego Naroau i organizacji 
Państwa jest ziemia w jego władaniu, 
to ewidencję gruntu czyli kataster 
gruntowy uznać musimy za zagadnie­
nie zasadnicze. Ponieważ tylko ewiden­
cja służyć może —  w dzisiejszym u- 
stroju —  jako oparcie dla celowego 
prowadzenia gospodarstwa, oraz ra­
cjonalnej polityki agrarnej.

Dla nas kwestja, ile i jakiej posia­
damy ziemi, jest bardzo ważna, gdyż 
jesteśmy krajem* gdzie około 70 pro-

cent ludności żyje wyłącznie z  rolnic­
twa —  często na warstatach rolnych 
za małych, aby zapewriały możliwość 
egzystencji. Potrzeba zatem posiadanie 
odpowiedniego i zupełnie ścisłego ma- 
terjału statystycznego, w tym zakresie 
nie wymaga dalszego uzasadniania.

Dziś niestety nie posiadamy dokła­
dnych danych, szćzególnie, gdy chodzi 
p województwa centralne i wschodnie 
(b. zabór rosyjski), goyż tam jest zu­
pełny brak właściwej ewidencji grun­
tów (katastru)* Rzeczyv.Jstość ujaw­
nia nawet takie ciekawe zjawisko, że 
w tych połac«ach kraju staje ziemi 
ubywa. Przyczyna, Jest ta, że dńne 
statystyczne, dotyczące powierzchni po­
szczególnych posiadłość. ziemskich, o- 
pierają się na zeznaniach, które przy 
najlepszej woli zeznającego nie mogą 
być miarodajne z następujących po­
wodów:

1) Przeciętny właściciel gruntów, 
jeśli ten grunt nie był mierzony, nie 
może wiedzieć jaką powierzchnię istot­
nie zajmuje jego nieruchomość ziem­
ska: ile w tem roli, pastwisk, łąk lub 
lasów, oraz ile jakiei klasy każdego 
użytku.

2) Każdy właściciel ni irućhómości, 
leśli chodzi o udzielenia dat statys­
tycznych na żądanie organów państ­
wowych, z reguły podaje mniejszą po­

wierzchnię gruntów,, aby przy podam* 
właściwej nie ucierpieć od wyźszefr 
podatku lub innych świadczeń na 
Państwa lub samorządów. (Por. W*; 
J. Bryszewski „Przegląd Mierniczy 
1934. Str. 184). ;

Dla lepszego jeszcze zilustrowany 
powyższych zdań o ciekawem zni 
niu gruntów z powierzchni ziemj 
Polsce, przytoczę słowa Inź. A. HolIJ"' 
dera (Czasop. skarbowe 1933 r. 51'
363) : ()£| 

„Główny urząd statystyczny 
szeregu lat czyni rozpaczliwe, 
skuteczne poszukiwania, za tysią#* 
mi kilometrów kwadratowych, kto* 
wykazują w Kongresówce mapy y] 
pograficzne, a które gdzieś 

dły bez śladu w zestawieniach i w/ 
kazach spisowych".

Jak z powyższego wynika, dla 
trzymania ścisłej ewidencji i statys j  
ki gruntów musimy mieć mapy (P j 
wierzchnię, rodzaj uprawy, klasę) 
operat katastralny.

Ponieważ w b. zab. rosyjskim * 
było nigdy katastru gruntowego, »»P 
datek był wymierzany dowolnie na ,j 
ko, według swobodnego uznania ®yL 
widzimisię władz podatkowych. 
lennicy szybkiej unifikacji poda11

gruntowego chcieliby nowy system 
niezaleźnić i od istniejących już * 
tastrów gruntowych. ,

Obecnie ma się przeprowad 
„klasyfikację gruntów“ i „podział ,  
okręgi ekonomiczne rolnicze i ^  
Projekt ten ma być „podstawą dla 
stalenia jednolitych zasad do wym1®^ 
państwowego podatku g ru n to w e j 
(Tak opiewa pierwszy artykuł), 
oceny projektu, tu wstrzymuję się- 

Co do samego podatku g ru n tó w ^  
istnieje szereg najrozmaitszych P°fLi 
dów. W krótkości dla orjentacji cZ^ ,  
nika podam ważniejsze. Podstawą 
miarową zasadniczo jest tzw. 
dochód" —  to jest przyrost maj 
który pozostał po opłaceniu k o sz ty  
pioniesionych dla otrzymania doch°. 
(Por. Inż. M. Landesberg. CzasoP ó 
mo Skarbowe 1932. Str. 400). . 
oblicza się we Francji „impot fond® j 
W Ameryce Północnej podatek 
charakter podatku majątkowego, 
również w niektórych krajach ui 
oblicza się pod. grunt, od war*?v' 
majątku. W Anglji pod. gr. „land 
oparty jest na oszacowaniu war %  
czynszów dzierżawnych —  fe^ iń ir  
nie na zasadzie wartości nierucho1̂  
ści gruntowych. W b. zaborach 
i niem. obliczano pod. grunt, na ** 
dzie „czystego dochodu". ^

W Polsce wysuwano projekt op ^ 
cia ustawy podatkowej na wartość** 
biegowej gruntów tzw. „Kataster 
tościowy". Pozatem lansowano Pj?’# ' 
dosyć luźny i nierzeczowy tzw. »»** 
ster anonimowy". p

‘Prof. Si. Głąbiński w „Nauce 5 jy  
bowości" podkreśla, że „Metoda j ê 
średniego oszacowania intrat nie y j ,  
dać wyników dokładnych i s p r a w ią  
wych. Ceny kupna gruntów nie ^  
dej okolicy mogą być sprawdzone ^  
ostatnie lata. W artość i cena
bowiem zależą od licznych i 
tych wpływów miejscowych, a 
od wysokości intraty". Zaś w *f 3^#
„Dżungla podatkowa" (K. L. * 
br.) zaznacza, że podatek 
nie powinien byc sztywny, gdyż 
podatek stały tem silniej uciska -m 
datkowanyeh, im mniejsze są * & !  
ciiody na skutek zniżki cen prodn“ 
rolnych i hodowlanych".

Niedawno wpłynął do 
jekt ustawy o państwowym P p  M  
gruntowym, który ustala staw  
każdego powiatu — rzekomo
fowiadające „przychodowości
łów", od 50 groszy do 25 zł Za 
( — 1.74 morga austr.). Taryf* 
lega rewizji co 1 0  lat.

Ustawa faktycznie wejść " ‘̂ 4 ^ 
życie po przeprowadzeniu prac hjp* 
fik*-cyjnych, które trwać mają 0 
lat.

Ogólna kwota podatków 
wych nie jest ustalona, można 
przypuszczać,, że nie będzie

Naogół projekt nie budz? 
raczej przekonanie, że nowj 
gruntowy jeszcze bardziej obciąg 
ledwo dyszące rolnictwo.

ARTUR KRZEM.
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Prezydenci Pabjanic 
i Zgierza

^.^O bec niedokonania przez rady miej- 
tyd In âs  ̂ Pabjanic i Zgierza wyboru pre- 
%Snt®w» wojewoda łódzki mianował 
Wft iasowym Prezydentem Pabjanic p. 
c«Dł# Futynę (dotychczasowego wi- 
d^r*ydenta)f zaś tymczasowym prezy- 
tyds m* ^&ierza dotychczasowego pre- 

Menta p. Świercza.

Przyleciały skowronki 
i bocany

jjq J°dczas gdy u nas śniegi leżą jeszcze 
źuDP°lach, w Wielkopolsce ustaliła się już 
ZuSfJ11 !e wiosenna pogoda, śniegi stajały 
r°mi ’ łak» że w niektórych powiatach 
ty *cy przygotowują się już do robót 
U pitnych w polu. Gdzieniegdzie, jak 
ty0 ‘ koi° Chodzieży' pojawiły się sko- 
Wen ’ a P°d Rawiczem zauważono 

jysze bociany, i j l
Ha '• kościanie wrozą z tych oznak wtzes- 

Pogodną wiosnę.

Złośl iwa mistyfikacja
Ucy!ra8a poznańska wydrukowała sen- 
łedak^ wia-domość, że nagrodzony przez 

„Wiadomości Literackich*' za 
fcjpszą książkę 1934 r. poeta Wojciech 
Pr̂ yj *. Poznania, odmówił telegraficznie 
JtyJW a nagrody. Wywołało to oczy- 

nair° 2 maiteze komentarze, 
totnł :Zało siS jednak, że telegram taki 

wyszedł z Poznania, ale redakcja 
^ g ^ o ś c i "  Pa<f*a ofiarą złośliwej ml- 
^ ^ e j l  ze strony znanego poety po- 

î r*urŁ Swinarskiego, który 
Pisą Wn3 depeszę sam zredagował i pod- 

nazwiskiem nagrodzonego artysty.

I Dziwolągi projektowanej pisowni
Nie należy zrywać z historią własnego języka!

Zaprenumeruj

„MŁODZI"!
fe p N lK A PRZEMYSKA

Po wyborze zarządu 
miasta

rezydent m. Przemyśla I jego za- 
vbra .zostaii —  Jak już pisaliśmy —  

V vani &*osanii Żydów i sanatorów na 
hr* s°juszu, zawartego zaledwie na 

M i n  przed aktem wyborczym. 
d0 *e przyobiecali sanaiorzy Ży- 

’skini radnym za to koncesje,
'■ c, dotąd niewiadomo, 
s  ir * 'yyi^zie z worka, przy obsadza- 

nUc?1Sŷ  1 budżecie* ^  każdym ra-
jq 'yyiyzie z worka, przy obsadza­

ne n-/!llsyj 1 budżecie. W każdym ra- 
** Bb • -n*e moze kwestjonować, 

1 *° J*eden nierozerwalny
r *ront> który się połączył dla

nia. . rz^ ó w  w mieście. P. 
frłr« °wski na prezydenta otrzymał 

^ h o rS°W (jeden radny sanacyjny 
»H.,0 rował) 9 żydowskich i 1 „ukrain- 

^ \ i r P . 0 rJ0 vyany u a wiceprezydenta 
\  ż ^spiański, otrzymał te same gło- 
» ruskiego. Jeśli chodzi
jp°dzi-/tławników, to przyniósł on nie- 
?Mo ankl- .Pierw szą niespodzianką 
» tldvriŴ Suni^c*e Przez klub żydowski 
% h u " ry kuPca Haspla, a nie b. 
^ Ponrrm!ftrza Reichmanna, który 
. »blrvi?e I1101 magistracie, wyłonionym 

*ł rzecb narodowości", odgry-
\(l?dziaWL?̂  r0^ ‘ ^ ru£a> dla sanacji nie- 

*° wybór na ławnika p.
la *  r lo S r f r t  , ? anatorzy pamiętaj?- 
vNv J ? *m moralny policzek,
M o r i  :y łrPfełZeSUrę W 0 k r- Komisij 
r  ha « Posłano prezesa Baldlnłe-
2 * niV?If ^ Czesn.ą emeryturę, ale te- 
>Ii t . ezni radni o niego się upom-
S i s  anu /? ^ nlcy t 0  ś,usarz i b. le-
4 eRr Włodek, oraz naczelnik urzędu
) M l v i r u u aSZeT l ! if Członek jednej 
h ̂ hikr! 4. y^ad b- enperowiec, który 

otrzymał w nagrodę za
£ C ? \ d.*cnJe pminnych wyborów.
5  S  5 k m  ławniku Haspłu pisali- 
ufzeci\*ra i ny Jruck?’ któfy kandydował 
N e i * !awnikowi Baldiniemu, był da 
W  i dzilałaczem P. p. s . Przed paru
^  hŁrZysta! do BurdV i obecnie sociali- na nim zemścili.

Pisaliśmy już, że reforma pisowni 
musi być dokonywana z dużą ostrożno­
ścią. Wpływa na to wiele przyczyn. 
Najważniejsze z nich omaw!a przyto­
czony niżej artykuł, będący równocześ­
nie wyrazem zaniepokojenia opinji pu­
blicznej lansowanemi projektami zmian 
w dotychczas obowiązującej pisowni 
polskiej i

i
U nas się wszystko ciągle reformu­

je, a więc i p* ;ownię także.
Ale wiele z tych reform wzbudza 

wprost przerażenie. Ostatnie wiadomo­
ści o projektowanej reformie pisowni 
poruszyły i zaniepokoiły opinję pu­
bliczną z tego powodu, że gdyby ta no­
wa pisownia weszła w życie,

byłoby to zerwaniem i z  kulturą 
powszechną i z  innemi językami 
słowiańskiemi, a nawet podepta­
niem własnej kultury i historji wła­

snego języka.
Pisownia bowiem nie może mieć na 
uwadze tylko względów fonetycznych, 
lecz musi się liczyć z etymologją wy­
razów, które powstawały nietylko za­
leżnie od przyrodzonych warunków da­
nego języka, ale także w związku z in­
nemi językami, nawet często nieżyjące­
mu Uwzględnienie samej tylko fónety- 
k1 doprowadziłoby nasz język do stanu 
dzikiego i wyuzdanego barbarzyństwa.

W yraz „wchódu pisaliby ludzie, 
kierujący się tylko fonetyką po barba­
rzyńsku: „fhutf<. Cztery błędy w jed­
nym wyrazie, o ile kierujemy się ety- 
moTogją! Wyraz „ tchórzu —  pisanoby 
„ thuż". Tylko trzy. błędy! Wyraz 
„chór"  pochodziłby w nowej pisowni 
nie od łacińskiego wyrazu „chorusu, 
lecz od niemieckiego „Hure", bo pisano 
by „huru. Miła dla wielu pierzyna nie 
zawierałaby w sobie piór, lecz piegi, bo 
pisałaby się piety na. I tak dalej, i tak 
dalej.

Dlaczego Francuzi i Anglicy zacho­
wali pisownię etymologiczną? Przecież 
i oni mogli sobie pozwolić na pisownię 
fonetyczną. Jeżeli tego nie zrobili, 

to tylko dlatego, że nie chcą ze­
rwać z  historją własnego języka, 
ani też z  własną i powszechną 

kulturą.
Język jest wielkim skarbem każdego 

narodu i dlatego winien być otaczany 
jak najczulszą i najrozumniejszą opie­
ką. Projektowana pisownia zostawia 
dawną w nazwiskach. Ale jakie stąd 
wynikną dziwolągi? Np. znakomity 
profesor literatury polskiej Chrzanow­
ski będzie się pisał przez chrz, ale ro­
ślina. chrzan przez htan. To okropne! 
Kto wpadł na pomysł szukania cze­
skich znaków dla naszego języka? P i­
sownia nie powinna narzucać pewnych 
rzeczy, ale raczej stabilizować rzeczy 
ustalające się w języku i to nie wśród 
nieuków, ale wśród inteligentnego i 
znającego dobrze język polski ogółu 
społeczeństwa polskiego. W sprawie 
pisowni powinno rozstrzygać nie kilku

specjalistów, którzy, jak się okazuje, 
mogą doprowadzić do rzeczy barba­
rzyńskich, ale powinien być zapytywa­
ny ogół nauczycielstwa szkół średnich 
i tych wszystkich, którzy się tą sprawą 
interesują.

Mamy jednak nadzieję, że Akademja 
Umiejętności, pomna swej powagi, jaką 
ma w społeczeństwie, nie dopuści, by 
pisownia polska przybrała formy nie 
licujące z kulturą naszego języka. 

Proponujemy tedy, by Akademja 
Umiejętności zwróciła się w formie 
ściśle określonych pytań co do pe­
wnych zagadnień pisowni do ogółu 
społeczeństwa polskiego w dzień-. 

nikach
i dopiero na podstawie licznego mater- 
jału i uzasadnionych motywów podej­
mowała swe uchwały. Lepiej powoli, 
niż za prędko, abyśmy się nie ośmie­
szyli i nie narazili języka na zepsucie.

W . S.

★ Obstrukcję, złe trawiene nin* 
wają Zioła Przeczyszczające
Karpińskiego. 

TOREBKI po 25 gr.
2030

Stulecie „Katowali"
Dnia 28 lutego minęło równo sto lat 

od chwili pojawienia się narodowego epo­
su fińskiego „Kalewala", którego autorem 
był Eljasz LOnrot.

Z tej okazji pisze nestor filologów fiń­
skich, Setaia, że dzisiaj poemat ten po­
szedł po części w zapomnienie, sta­
nowiąc jedynie przedmiot lektury szkol­
nej. Tern niemniej „Kalewala" speł­
niła swą wielką historyczną rolę, budząc 
świadomość narodową i wywierając prze­
ważny wpływ na całą kulturę.

„Kalewala" nawiązując nić tradycji 
„między dawnemi a nowemi laty", doda­
wała narodowi siły i otuchy w ciężkich 
czasach niewoli. I jeżeli naród wreszcie 
obudził się i odzyskał samodzielność, za­
sługa to w znacznej mierze tego narodo­
wego eposu, który w życiu umysłowem 
Finlandji odegrał nie mniej doniosłą rolę, 
jak u nas „Pan Tadeusz.4* t

te

*  KREM
Cenau 2L o*0 do 160 FEBECO BotAko. w  Poznania-

Na ostatniem zebraniu rady miejskiej 
w Lublinie radny z Klubu Narodowego p. 
Marcinkowski dał b. ostrą odprawę ra­
dnym żydowskim, domagającym się sub­
wencjonowania żydowskich instytucyj. 
Radny Marcinkowski stwierdził, że czas 
z tem skończyć, aby magistrat utrzymy­
wał żydów, bo Polska nie jest na to, aby 
Ich żywiła, żydzi muszą z Polski odejść,

a wobee nędzy, panującej wśród Pola­
ków, specjalne subwencje dla nich są nie 
do pomyślenia. Klub Narodowy głosi za­
sadę „Poiska dla Polaków" 1 nie spocz­
nie tak długo, aż hasło to zostanie zrea­
lizowane.

Przemówienie r. Marcinkowskiego wy­
warło w Lublinie b. silne wiażenie.

KRONIKA TARNOPOLSKA
WYJĄTKOWA WSTRZEMIĘŹLIWOŚĆ.

Rozlepiono w mieście afisze, że w dniach 
od 21 do 24 lutego b. r. będzie można 
w „Hotelu Podolskim" otrzymać informa­
cje i zawrzeć umowę kupna ziemi z to­
warzystwem palestyńskiem „Elhahar" w 
Tel Awiwie. Mimo jednak, że sprzedaż 
ziemi odbywa się na dogodnych warun­
kach, kandydatów na wyjazd jest bardzo 
mało! Widać z tego, jak Żydom powodzi 
się w Polsce.

NA PODWÓRZU ŻYDOWSKIEGO 
WARSZTATU ŚLUSARSKIEGO Akselra- 
da (przy ul. Kilińskiego) leży krzyż z wie­
ży kościelnej w Hłuboczku Wielkiem. Mo- 
żeby jednak ktoś zainteresował się tą 
sprawą i przyczynił się do przeniesienia 
krzyża na właściwe miejsce. Fakt jest za­
razem przestrogą dla komitetów kościel­
nych, aby nie oddawały pracy przy budo­

wie kościołów Żydom, którzy nie potrafią 
ocenić uczuć religijnych swoich „klien­
tów". (

PRACE AKORDOWE DLA BEZRO­
BOTNEJ INTELIGENCJI. Wojewódzki 
Inspektorat P. Z. U. W. w Tarnopolu co­
rocznie rozdziela między inteligencję 
prace akordowe. W tym roku, jak zawsze 
zresztą uprzywilejowanymi są Żydzi. Pe­
wną jednak pikanterję stanowi fakt, że 
nie udzielono pracy „strzelcom". Według 
pogłosek powodem nie udzielenia pracy 
„strzelcom" ma być usunięcie z tej orga­
nizacji Żyda Zimerlingera, sekretarza 
P. Z. U. W. i

KRONIKA ZŁOĆZOWSKA
WZWIĄZKU Z NADUŻYCIAMI W 

TUTEJSZYM MAGISTRACIE, o czem nie­
jednokrotnie donosiliśmy, p. Jakób J a s iń ­
ski, sekretarz magistratu, został zawie­
szony w czynnościach urzędowych.

ODROCZENIE PROCESU PRZECIW 
„LEGJONIŚCIE". Sąd Okr. w Złoczowie 
odroczył rozprawę przeciwko Adamowi 
TuchlinowiczowI, celem powołania no­
wych świadków. Pan T. oskarżony jest o 
sfałszowanie dokumentów,, stwierdzają­
cych, że służył w Legjonach.

Grypa szaleje we Francji. Zwłaszcza wśród wojska. Oto obrazek ze szpitala 
wojskowego St. Mendó w Paryżu.

Sensacyjna obniżka cen
tylk* w e w łasay th  aklepach firmy

Jana H o flin g e ra
wi. Rutawaki ifi 8 i pi. Haliek! 3 

Herbatniki sławne w 100 gat. 1 kg Zł. 5*— 
■am Zł. 6.

Taksamo petaalały inakem ite esekelady, c • ry 
karmelki eweeewe, pieraikl i t. p. W i y il  

aasady „Duży ebrót mały aysk*. 10

Defraudacja 600.000 zł.
Władze prokuratorskie w Warszawie 

ukończyły już dochodzenia w sprawie 
nadużyć przy budowie gmachu państwo­
wych zakładów tele- i radjo-iechnicznych. 
Malwersacje te, sięgające sumy 600.000 
zł., polegały na przywłaszczeniu sum prze­
znaczonych na budowę i były popełniane 
już od 1927 roku.

Wkrótce będzie spisany akt oskarże­
nia i wszyscy winowajcy znajdą się na 
ławie oskarżonych*



. 9 tr. ff

CO DZIEŃ NIESIE?
..K U P JW  % dal* 2 marca 1935 Nr. 60.

Najtaniej
krawaty, bieliza^, kapalusze sprzedaje

R. M O K R Z Y C K I
Lw<tw, R u to w s k ie g ó  2  1124

- F U T K A
" " iii- "**" »ewe damskie I m ą-

■kle, ora*. vv,x?, przeróbki według naj­
nowszych łu ” 1*1* "TkoBoi# tanio i solidnie 
Marazya I * raeewnia Futer Aleksandra 
Wróbla Lwów, Halicka 20 tel. 57-04. 1175

REPERTUAR TEATRÓW MIEJSKICH 
TEATR WIELKI

Sobota, 2. 3. g. 7.30 „Krzyk". Ab. 17. 
Niedziela, 3. 3. g. 3.30 „Rozkoszna 

dziewczyna". Ceny najniższe.
Niedziela, 3. 3. g. 7.30 „Krzyk". Abo­

nament 17.
Poniedziałek, 4. 3. g. 7.30 „Warsza­

wianka". Opera.
Wtorek, 5. 3. g. 7.30 „Krzyk". Abona­

ment 17. i. *—
TEATR ROZMAITOŚCI

Sobota, 2. 3. g. 7.C0 „Obrona Keyso- 
Jvej“. Abon. 18.

Niedziela, 4. 3. g. 7.30 „Mój kochany 
głuptasek". Abon. 16.

Poniedziałek, 4. 3. g. 7.30 „Obrona 
Keysowej". Abon. 18.

Wtorek, 5. 3. g. 7.30 „Mój kochany 
głuptasek". Abon. 16.

BIURO KONCERTOWE M. TUERKA
Wtorek, 5 marca: Dela Lipińskaja. Je­

dyny wieczór Piosenek 1 Parodji.
REPERTUAR KINOTEATRÓW

APOLLO: „Dla Ciebie śpiewam" z Janem 
Kiepurą.

ATLANTIC: „Siostra Marta jest szpie­
giem". Film całkowicie mówiony po 
polsku.

CAS1NO: „Miłość Fraulein Doktor".
COLOSSEUM: „Spełnione sny" i rew ja.
CHIMF.RA: „Kuszenie szatana" z Jose 

Mojicą.
GRAŻYNA: „Julika" Pieśń puszty węgier- 

skiej oraz dodatki..
KOPERNIK: „Piotruś" oraz Flip i Flap 

w krainie marzeń.
MARYSIEŃKA: „W 80 m in. dokoła św iata"oraz  

„Pojedynek ze śmiercią**.
MUZA: „Szpieg N>\ 13 c.
MIRAŻ: „Czar wiedeńskiego walca". 
PAŁACE: „Weronika" — Franciszka Gaal 
PAN: „Teraz i zawsze" i „Całuj mnie 

jeszcze". .
PASAŻ: Nieczynne.
PĄX: Jan Kiepura w filmie: Pieśń nocy 

oraz Parada Wszechsokolska.
RAJ: „Noc cudów" (Le dramę de Lou-. 

des). Po raz V rwszy we Lwowie.
STYLOWY: „P ieśń  kozaka" oruz rew ja.
ŚWIT: „Noc cuaów" (Le Dramę de Lour­

des). Po raz pierwszy we Lwowie. 
SŁONCE: „Zemsta Doktora Fu Manchu" 

oraz rewja.
WANDA: „Pożegnanie z bronią" oraz 

„Sherlock Holmes".
KOMUNIKATY TEATRÓW

UŁJSKICH 
NAJBLIŻSZA PREMJERA W TEA- 

RACH MIEJSKICH. Zbliżają się ku koń­
cowi próby wspaniałego dzieła Karola Hu­
berta Roztworowskiego „Przeprowadzka". 
„Przeprowadzka" ujrzy światło kinkietów 
w Teatrze Wielkim w ciągu najbliższego- 
tygodnia. — W przygotowaniu w Tea­
trze Rozmaitości kapitalna komedja 
Lothara i Adlera „Pięć przed dwunastą". 
Sztuka ta cieszyła się niezwykłem powo­
dzeniem na deskach wszystkich teatrów 
zagranicznych.

WIECZÓR OPEROWY. Federacja Pol. 
Zw. Obrońców Ojczyzny urządza w Tea­
trze Wielkim w poniedziałek 4 bm. o g. 
7.30 wieczór operowy, którego część 
pierwszą wypełni szereg aryj operowych 
w wykonaniu p. Walerji Jędrzejowskiej, 
oraz p. Tadeusza Szymonowicza, nato­
miast część druga obejmie operę Alfreda 
Stadlera: „Warszawianka" — W rolach 
głównych wystąpią pp. Marja Popowi­
czu wna, Helena Puchalska, oraz pp. Le­
szek Romanowski, Józef Zubik i p. Stani­
sław Tarnawski.

KOCH ANS DZIECI! — Niech każde 
leci — kupuje bilet — na marca trzeci. 
— w Rozmaitościach — zabawa w gościa 
—r bal i es t i tyle — wszystkiego dość,

Kronika lwowska

60-lecie Bibljoteki Sł. Prawa U. J. K. 
obchodzone było wczoraj na Uniw. Ja­
na Kazimierza uroczystą Akademją, 
którą zagaił prezes T-wa p. Drzewicki. 
Historję Bibljoteki skreślił w interesu­
jącym referacie p. Rudolf Wika Czar­
nowski. Przemawiali następnie bardzo

serdecznie J. M. Rektor Czekanowski, 
prof. Starzyński, jeden z założycieli 
Twa, oraz przedstawiciele środowisk 
akademickich. Wieczorem odbył się o- 
gólno_- polski turniej krasomówczy z 
udziałem młodych prawników ze Lwo­
wa i innych miast uniwersyteckich.

Roczny dorobek Związku Pań Domu
Znany już dzisiaj z ożywionej 

działalności na terenie Lwowa Związek 
Pań Domu na odbytem onegdaj wal- 
nem zebraniu złożył sprawozdanie ze 
swych czynności za rok ubiegły.

Ze sprawozdania wynika, źe Zwią­
zek, dzięki sprężystości i energji do­
tychczasowej przew. p. Prof. Heleny 
Urucowej, stanął na wysokim poziomie. 
Działalność swoją rozpoczęto urzą­
dzeniem nowego lokalu przy ul. Aka­
demickiej, wyposażonego i przystoso­
wanego do potrzeb Związku.

Największy nacisk w tegorocznej 
działalności położono na zawodowe 
dokształcanie członkiń oraz równocze­
śnie z tern organizowanie nowych sekcyj 
i ustalanie ich stałego funkcjonowania. 
Dla uproszczenia pracy poczęto ukła­
dać t. zw. „miesięczne programy prac" 
— które rozsyłane pocztą informowały 
panie - członkinie o wszystkich czynno­
ściach Związku.

Związek stworzył dotychczas nastę­
pujące Sekcje: odczytową, bibljoteczną 
i czytelni; pokazów kulinarnych —  kur­
sów i pokazów robót ręcznych; poka­

zów z pogadankami; sekcję zwiedzań 
instytucyj i zakładów użyteczności pu­
blicznej; towaroznawstwa; towarzyską; 
prasową; wzorowni czyli wystawową 
i sportową.

Warto zaznaczyć, że ogółem odby­
ło się w roku sprawozdawczym 44 po­
kazów kulinarnych, w których brało 
udział 1258 osób.

W skład nowego Zarządu weszły 
panie: Bartlowa Marja, Bartoszewiczo- 
wa Elżbieta, Dziewońska Marja, Gron- 
ziewiczowa Marja, Jagiełłowa Marja, 
Kwiatkowska Bogusława, Neymanowa 
Stefanja, Obmińska Marja, Opiołowa 
Zofja, Pakoszowa Marja, Paulusowa 
Stefanja, Weiglowa Zofja, Wygodziń- 
ska Zofja.

Pozatem wybrano Komisję Rewizyj­
ną w składzie pp.: Ajdukiewiczowa, Ja- 
kóbowa, Sokolnicka. Delegatką do Za­
rządu Głównego została p. Helena Gru- 
cowa. Delegatki na Zjazd: pp. Ajdu­
kiewiczowa, Borysławska, Gronziewi- 
czowa, Grucowa, Jagiełłowa, Ruckero- 
wa, Topolnicka. Z. O.

Po wielu przeszkodach zgromadzili 
się nareszcie członkowie TSL. 24 bm- 
na walnem zebraniu w  liczbie około 20. 
by odnowić Zarząd. Na wstępie prezes 
zawiadomił zebranych, że „niedobrzy 
ludzie W  pewnej gazecie zarzucali Kołu 
zupełną bezczynność1*, co jest niepraw­
dą, bo Koło działa, a o działalności jego 
złoży sprawozdanie sekretarz*.

Jakżeż wygląda ta „działalność Ko­
ła w świetle sprawozdania sekretarza. 
Otóż okazało się, że liczba członków 
gwałtownie zmalała, Towarzystwo nic 
nie zrobiło^ a imprezy samorzutnie orga­
nizowały panie z przedszkola. Ochron­
ka została przemianowana na przed­
szkole, ale o tem nie zawiadom iono na­
wet jej kierowniczki, p- Grefnerowej, 
wielce na tem polu zasłużonej, której 
sprawozdania co roku były na porząd­
ku dziennym, w tym zaś roku jakoś się 
ulotniły. Ciekawy incydent zaszedł przy 
sprawozdaniu bibliotekarza, który do 
kooptowany we wrześniu do zarządu 
ani razu nie był proszony na  posiedze­
nie Wydziału. Ponieważ nie zapłacił 
wkładki..- odmówiono mu głosu. Do­
piero jeden z akademików zdołał ze­
branych przekonać, że bibliotekarz nie- 
tylko Jest członkiem TSL. ale wchodzi 
w skład Zarządu- Tenże sam mówca 
poruszył sprawę zawartości bibljoteki. 
w której znajdują się takie książki jak 
hp.: Żywoty pań swawolnych — Boya 
Żeleńskiego Kobiety krew, brylanty — 
Breszkowskiego Amazonki — Horo- 
sławskiego i inne.

Po mizsrnem sprawozdaniu skarb­
nika Zarząd skwapliw.e uchwalił sam 
sobie absolutorium przez aklamację (!) 
mirno, że takiego wniosku nie było. — 
Wreszcie komisja — babka (bo zdaje 
się takie ciało tylko na Kleparowie do­
tychczas istnieje( wyłoniła kandydatów 
do Zarządu, który pod względem perso­
nalnym nie uległ prawie żadnej zmianie-

ach!. — Tańce, Zoś, Franek, — czas 
przejdzie mile. — Sto niespodzianek! — 
ba, n ie b r a k  sanek! — Nawet i słonie — 
kury i konie. Co jak i ile — co tak, a co 
nie — tam się dowiecie — kiedy przyj- 
dziecie — choćby na chwilę — kochane 
dzieci!

BAL „W SIÓDMEM NIEBIE" dla mło­
dzieży i dzieci w Teatrze Rozmaitości. 

, Początek o 4-tei popoł. 3 bm.

1. 8. 1 bez i i
Na końcu postawiono wniosek, by z 

pieniędzy uzbieranych na budowę o- 
chnonki (34.000 zł.) wystawić kościół. 
Wh osek byłby przyjęty z aplauzem, 
gdyby nie sekretarz, który odczytał 
art- 2 statutu, nie przewidujący takiej 
możliwości. Wobec tego walne zebra­
ni© upoważniło Zarząd do zwrócenia 
s ę z tym projektem do Głównego Za­
rządu TSL- Ciekawe jest, że wniosek 
taki postawili ludzie, którzy zdaleka 
tylko oglądają kościół.

Jeden z uczestników.

Śmierć portjera bankowego 
na posterunku

(__) w  portjerce Warszawskiego Ban­
ku Dyskontowego przy u l Kościuszki 1. 7, 
znajdującej się tuż przy bramie, pełnił 
wczorajszej nocy służbę Juljan L»ojko, por- 
tjer, liczący 40 lat. Portjer, który pełnił 
w gmachu służbę strażniczą, od czasu do 
czasu wstępował do portjerki, gdzie na 
kuchence gazowej gotował sobie herbatę. 
Prawdopodobnie zmożony . czuwaniem 
zdrzemnął się, ? gdy z kuchenki gazowej 
skutkiem nieustaionęj na razie przyczyny 
począł wydobywać się gaz.świetlny, chwi­
le jego były polićzone. Gdy wczesnym 
rankiem jeden z urzędników .udając się 
do biura, nie mógł dodzwonić się w bra­
mie, strażnik „Czuwaj" otworzył ją i 
wówczas obaj natknęli w portjerce ha 
zwłoki Bojki. i

Z WIELKIEM ZACIEKAWIENIEM o-
czekuje Lwów ukazania się najnowszego 
filmu Universalu według powieści Fanny 
Hurst p. t. „Imitacja życia:*. Są to dzieje 
kobiety, która przeszła przez wszyslkie 
ciernie życia. Była szczęśliwą, kochaną i 
kochającą żoną i matką. Po utracie męża 
następują lata trudów i zmagań z prze­
ciwnościami losu. Złośliwe fatum zacią­
żyło nad jej życiem, oto jęj córka kocha 
tego samego człowieka, którego ona — 
matka — pokochała. Jaka będzie jej de­
cyzja...? Jakie postanowienie...? GjÓwną 
rolę w tym przebojowym filmie kreuje ulu­
bienica publiczności Claudette Colbert, 
oraz Warren Wiliam i 3-letnia Baby Jane. 
Z premjerą filmu „Imitacja życia" wystą­
pi w najbliższych dniach kino „Marysień­
ka". (x)

Odpowiedzi Redakcji
P. FRANCISZEK LEJA, W TARNOP®

LU. Życzeniom Pańskim nie możemy ^ 
czynić zadość. i - - ■

REKOLEKCJE DLA KAPŁANÓW
W bieżącem półroczu rekolekcje dj* 

kapłanów w Domu Rekolekcyjnym UU* 
Jezuitów we Lwowie ~ będą się w dwócjj 
serjach: pierwsze będą trwały od 
(poniedziałek wieczorem) do 15 n}zT<:l 
(piątek rano), następne rozpoczną się 
czerwca.

Kalendarzyk karnawalo*
2. III. 1935 Bal T. O. M. w salach W  

syna i Koła Literackiego.
2. III. 1935. P. K! A. „GASCONIA" £  

rządza Doroczną Zabawę Taneczną w 
lach Hotelu Europejskiego.

2. III. 1935 Związek Stud. A rchitekt^ 
Politechniki Lw. urządza w salach IL 
T. zabawę taneczną.

3. m .  1935. Reprezentacyjny Bal P*fl*  
ników w salach Karyna 1 Kola Ut.-AH-

3. III. Dancing-bal 3rygidkarzy W s3' 
lach Ii-go Domu Techników. c1ł

3. III. D ancing * b ridge w dolnych 
H otelu  George‘a  o godz. 5 popot. n a  Dom 
ro t im. śp. Jadw igi Paparow ej.

5. III. 1935. Tradycyjne Osta* 
u Techników w salach II. Domu
kćw.

H  B | P  S o b o t a  2 marca 1935 f*uLW g a s c o n s k *

WIECZÓR TRHECZflJ
W salonach Hotelu Europejski*#* 

(pl. Marjacki 4)

Ogłoszenia w„Knrjerze* 
są skuteczna ■ tanie!

DZIŚ REDUTA DZIENNIKARSKA!
Oczekiwana z niecierpliwością w 

ście Reduta dziennikarska, która odbę° a 
się już dziś w sobotę, w salach 
oraz w niętrowych salonach i gabine*.^ 
Hotelu Krakowskiego, zapowiada 
ko najmilsza i programowo najbog-u5^; 
impreza bieżącego karnawału. Tance % 
trzech salach, Lwowska Wesoła 
pp. Budzyńskim, Szczepkiem i T o n k  
na czele, Wesoła Piątka, piosenkarz Ł 
Ziółkowski z chóru Erjana, transrru  ̂
programu i przebiegu Teduty na wsZLfo 
kie polskie rozgłośnie, korowód n}?szfle 
różne niespodzianki, zdjęcia fotografia ^  
upominki dla uczestników zabawy, D $  
płatne losowanie lisa zagranicznego* ̂  
specjalnych nagród za urodę, maskę, 
stjum, toaletę, dowcip i taniec, 
kojmię, że uczestnicy bawić się* 
znakomicie.

BAL BEZ BALU NA RZECZ T. 5- 1:
Na zakończenie karnawału — 

nie jak w latach ubiegłych —
Główny Tow. Szkoły Ludowej 
wie urządza „Bal", który się nie 
w dniu 2 bm. by zyskać tą drogą j-fO” 
na najpilniejsze potrzeby pracj 
wej wśród ludności polskiej wojewć>°^$ 
poł. wschodnich, przedewszystkiem . s[
na zakup książek. —  ̂Książka na w*i J j. 
w dzisiejszych ciężkich czasach nąJ ^  
niejszym środkiem walki z ciemnotą 1 i  I 
tją, źródłem szerzenia wiedzy, kulW $ 
świadomości narodowo - państwc ^  
także najprzystępniejszą rozrywką s 
kich mas.

Ofiary należy nadsyłać na rad1 
T.S.L. w P.K.O. Nr. 501.201*

(—) ZMIANA KOMENDANTA 
LWÓW-MIASTO. Rozkazem Gło*n 
Komendanta P. P. nadkom. Czesia 
hardt, pełniący przez przeciąg Pr p, r* 
dwu lat obowiązki komendanta ^r* 
Lwów-Miasto, przeniesiony został d° jS 
jewództwa nowogródzkiego. Jego jj ' 
ma zająć podobno nadkom. Kalid*1 
Bydgoszczy.

OMYŁKA DRUKU. W  ^  
wczorajszym „Kurjera" w depes 
Warszawy zamieszczonej na str- ^  
znalazło się zdanie: „przem awiał-*^ 
seł Rataj z ramienia Klubu r^yłK1' 
dego". Jest to oczywiście P01̂  
miało być: Klubu Ludowego>



..KURJER** t  dnia 2 marca 1953 Str. 7
KOMUNIKATY 

fcj aIIODOWA ORGANIZACJA KOBIET (ur.
7 ) , zaprasza człon k in ie i  eym pa- 

**o n a  zapustną h«rbatk<5 z pączkam i, okra- 
staropolsk im  hum orem . —  G oście m ile

^JUBILEUSZOWY KONCERT CHORU 
*̂CDYkóW WETERYNARYJNYCH pod

8ie ^f0*’ Wiktora Hausmana odbędzie 
dziś, w sobotę, o godz. 19.30 w sali 

‘fart* (Pasa  ̂ Mikolascha). Po koncercie 
Edycyjny wieczór taneczny.

bvNlEDZIELNE POPULARNE WYKŁA- 
2 HIGJENY. W niedzielę 3-go marca 

^/Poczyna się serja niedzielnych wykła- 
ąj*  w Kinoteatrze „Marysieńka" z dzie­
w y  „Rasizmu i eugeniki“ wykładem dr. 
$ie .s*awa Zejmo-Źejmisa p. t. „O ra- 
p , i rasach". Początek o gudz. 10.30 

z*dpołudniem.
POSIEDZENIE NAUKOWE LWOW. 
tern PREHISTORYCZNEGO z  refera- 

Pyr* Dra J. Pasternaka pt. „Sprawo- 
bJJn!e z wykopalisk w lecie 1934 r.“ od- 
^dzie się w sobotę, 2 bm. o godz. 19-ej 
k instytucie Prehistorii Uniwersytetu J. 
’* Kościuszki 9. II p.

0r iJOMlTET OBYWATELSKI TOW. 
jjf HRONY DZIECI I MŁODZIEŻY (T. O.
£r'  Lwowie, urządza wspólnie ze
2r eszeniem Sędziów i Prokuratorów, 
hjJsz&niem Aplikantów sąd. oraz Izbą 
w U s ln ą  i Tow. Asesorów i Aplikantów 
ę • Bal TOM., który odbędzie się dziś o 
tęrg • 22-gid] w salach Kasyna i Koła li- 

O-artystycznego. Wstęp za zapro- 
0. Dochód na Zakłady sieroce T.

aJ^YSTAWA ZBIOROWA OBRAZÓW 
l^ r**MALARZA FILIPKIEWICZA. W sa-
( J cb Tow. Przyj. Sztuk Pięknych 
tyy!;?ch Muzeum Przem.) otwarta jest 
tyjc a^ a  zbiorowa prac Stefana Filipkie- 
•hala z Krakowa, jednego z czołowych 

polskiego pejzażu i kwiatów. Po- 
Prac tego wielkiego artysty przed­

mą/5. nam dorobek poważnego twórcy z 
?xia Rllku lat. Na niedzielę zapowie-
'n. szereg wycieczek zbiorowych m.
v^ycieczki młodzieży szkolnej. Spoćlzic- 

jest przyjazd samego Mistrza. Wy- 
^  zoiorowe korzystają ze znacznych 
lO',,Wystawa otwarta i.est codziennie Qd 

15-ej.

*

Na jl e p sz y  w y r ó b  p o l sk i
WYbA,CZNY SKŁAD

H ł A L A  v il .Ce  b e  PA R IS

Gabryel s t a r k
< J .W Q W , PUMARJAfcKI t t

MUZEUM będzie wyświetlało 
J.) sobotę i w niedzielę (godz. 3, 5, 
j^błai,32 w poniedziałek (o 5 i 7) „Brat 

kp ze kwietnymi komikami Flipem

K r o n ik a  krakowską

M i
Tym razem nastąpi likwidacja katedry... prof. Sobieskiego

Jak się dowiadujemy, Senat U. J. otrzy­
mał z Ministerstwa W. R. i O. P. polece­
nie wypowiedzenia się w sprawie likwi­
dacji katedry historji powszechnej, zaj­
mowanej — jak wiadomo — przez prof. 
Sobieskiego. W miejsce zwiniętej katedry 
miałaby powstać katedra historji nowo­
czesnej. Decyzja w sprawie likwidacji na­
stąpi po nadesłaniu opinji przez Senat 
U. J., co ma nastąpić w nieprzekraczalnym 
terminie do 15 bm. 1

Przypomnieć należy, źe prof. Sobieski

jest autorem historji Polski, obejmującej 
również okres ostatni. Zawarta w tej pra­
cy opinja prof. S. o bitwie pod W arsza­
wą SDOtkała się niedawno z „potępieniem" 
organizacyj sanacyjnych. Obecnie — zgo­
dnie z naszem przypuszczeniem — nastą­
pi likwidacja katedry prof. Sobieskiego.

Wątpić bowiem należy, czy Minister­
stwo W. R. i O. P. będzie się liczyć z o- 
pinją Senatu U. J. — skoro nie liczyło się 
z nią przed rokiem, gdy chodziło o likwi­
dację kilku katedr.

przez Instytut wychowania flzycznegOj 
częściowo przez Fundusz Pracy.
UCZCZENIE PAMIĘCI ZNAKOMITEGO 

KAPŁANA.
W dniach ostatnich Wieliczka obcho­

dziła bardzo uroczyście 50-tą rocznicę 
zgonu swego b. proboszcza, śp. ks. Zy­
gmunta Goljana. Jak wiadomo ks. Goljan 
był znakomitym kaznodzieją i jednym z 
najwybitniejszych kapłanów polskich w 
XIX wieku.

Obiegają pogłoski, żc w związku z re­
dukcją subwencji miejskiej dla teatru im. 
Słowackiego z 307 tysięcy zł. na 258 tys., 
nastąpi zmiana na stanowisku dyrektora 
teatru. Miejsce p. Osterwy miałby zająć 
dyrektor teatrów miejskich we Lwowie, p. 
Horzyca. Pozatem wymienia się nazwisko 
p. Trzcińskiego.

Dodać należy, że przytoczona wiado­
mość krąży w formie pogłoski również i 
we Lwowie, przyczem ewentualne przenie­

sienie się dyr. Horzycy do Krakowa nie 
wywołałoby we Lwowie — jak można 
wnioskować z wypowiadanych opinij —■. 
zbyt wielkiego żalu.

Lwów, zazdroszcząc Krakowowi do­
brego repertuaru teatralnego, nie zazdro­
ści ewentualnego nabytku w osobie dyr. 
Horzycy — i spodziewa się, że teatry 
lwowskie pod nowcm kierownictwem bę­
dą miały lepszy dobór sztuki.-

Od dnia 15 maja wejdzie w życie 
nowy rozkład jazdy kolejowej. Nad 
usprawnieniem ruchu pracuje od kilku 
tygodni w Krakowie Dyrekcja kolejowa 
mając na uwadze w szczególności skró­
cenie czasu jazdy z  Krakowa do War­
szawy. Podróż trwająca dotąd na tei 
linji 6 godzin (pociągiem pospiesznym) 
zostanie znacznie skrócona dzięki no­
wemu połączeniu przez Miechów—Tu­
nel— Radom. Podróż do Warszawy 
przez Częstochowę będzie się odbywała 
w ten sposób, że osobny wagon będzie 
doczepiany do pociągu Kraków—Ząb­
kowice, gdzie pociąg krakowski zosta­
nie doczepiony do pociągu Katowice— 
Warszawa. Między Krakowem a W ar~ 
szawą zostaną wprowadzone wozy Mo­
torowe Lux-Torpeda na 84 osoby. W o ­
zy  te produkcji polskiej fabryki, prze bę­
dą przestrzeń Kraków—-Warszawa w 3 
godziny 31 minut (wyjazd z Krakowa 
8.28 rano, powrót do Krakowa o 11). 
Lux-Torpeda kursować będzie codzien­

nie na linji W arszawa—Kraków—Ka­
towice i z powrotem. Na linji Kraków— 
Lwów będą kursowały 2 pociągi dzien­
ne, 1 nocny.

W komunikacji Kraków—Cieszyn 
nastąpi zasadnicza zmiana spowodu 
otwarcia w dniu 11 października od­
cinka Cieszyn— Zebrzydowice. Pociąg 
który wyjedzie z Krakowa o godz. 
21.35, znajdzie się w Cieszynie o 0.22, 
zaś pociąg cieszyński (wyjazd o 5.47) 
przybędzie do Krakowa o 8.24. Na linji 
Kalwarja— Andrychów będą urucho­
mione lekkie pociągi motorowe z p o u ­
czeniem z linją Kraków— Zakopane. Na 
odcinku Kraków— Zakopane będą kur­
sowały nowe pociągi. Pospieszny, któ­
ry wyjedzie z Krakowa o godz. 13.25. 
przybędzie do Zakopanego o 17.05. 
Nadto dzięki wprowadzeniu nowego 
typu lokomotywy górskiej, pociąg pul- 
manowski będzie w stanie zabrać 
większą ilość wagonów.

FOTOGRAFJA AUGUSTA MOCNEGO 
DLA KSIĘCIA SASKIEGO

Margrabia Miśni, książę Fryderyk 
Chrystjan zwrócił się do zarządu m. Kra­
kowa z prośbą o nadesłanie mu fotografji 
grobu pradziada Augusta Mocnego, które­
go zwłoki spoczywają na Wawelu. Zarząd 
miasta polecił dokonać zdjęcia grobowca 
i fotografje zostały przesłane księciu sas­
kiemu.

BUDOWA STADJONU SPORTOWEGO
W Krakowie powstaje wielki central­

ny stadjon sportowy na terenach dawne­
go toru powyścigowego tuż obok parku 
Jordana. Zostaną tam wybudowane w ro­
ku bież. boiska lekkoatletyczne, korty te­
nisowe, oływalnia i basen z trampoliną, 
oraz boiska dla gier sportowych. Koszta 
budowy stadjonu będą pokryte częściowo

W uroczystościach żałobnych wzięli 
udział przedstawiciele władz z p. starostą 
drem Wnękiem i burmistrzem Jagielskim 
na czele. Grób śp. ks. Goljana odwiedzi­
ły tysiączne tłumy wiernych.

KRAKÓW NAJDROŻSZEM MIASTEM 
W POLSCE

Stwierdzają to „Wiadomości Statysty­
czne", podając przegląd kosztów utrzy­
mania w poszczególnych miastach PolsKi. 
Podczas gdy w stosunku do r. 1928 ceny 
żywności we wszystkich wielkich mia­
stach spadły więcej jak o 50%, Kraków 
jest jedynem miastem, gdzie wskaźnik 

drożyźniany utrzymuje się na 50%, a w 
ciągu stycznia podniósł się nawet dt> 51 %' 
Kraków jest więc droższy o 3% od War­
szawy, o 4% od Poznania, o 6% od Ło< 
dzi, o 8% od Wilna i t. d.

REPERTUAR TEATRU
IM. J. SŁOWACKIEGO

Sobota, 2 3. „Teorja Einsteina" (pre« 
mjera).

Niedz‘ela, 3, 3. popoł.: „To więcej n<ż 
miłość", wieczorem: „Poskromienie złoś­
nicy".

REPERTUAR KINOTEATRÓW.
ADRIA: „pie£-t zdobywa S\vł*at“ 
APOLLO: Rodzina R otszyldiw . 
ATLANTIC: .Dama z Moulln Rouge“j 
KINO.RE JVJA „BAGATELA1* Rew$r p.

t. Coś dla kakieeo ' film: Wrogowie mai*
żeństw-i.

KINO DOMU ŻOŁNIERZA. Od 21—25
hm . Bouboule".

MUZEUM PRZEMYSŁOWE: „Brat
djabła" (Flip i Flap).

SŁONKO: „Czy Lucyna to dziewczy­
na".

SZTUKA: Rewolucja ► iiecnu. 
PROMIEŃ: Kocba — lubi — szanuje, 

z Halama Eur. Bodo. .
ŚW IT: „Niedokończona aym fonja" (fiirś

z życia Szuberta ).
UCIECHA: „Niedokończona aymfonja** (film  

z życia S zuberta ).
WANDA: „Pan bez mieszkania" z Lee 

Ślęzakiem.
ZORZA: „Prokurator Alicja Horn",

i —o—

KOMUNIKATY \
ZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZE­

NIE CZŁONKÓW KOŁA KRAKOWSKIE­
GO T. N. S. W. odbędzie się w sobotę 
2 bm. w lokalu Tow. przy ul. Gołębiej 6. 
11 p. o godz. 19. Porządek obrad obejmuje, 
m. in. Sprawozdania Wydziału i Komisji Re­
wizyjnej, dyskusję i wniosek o udzielenie 
absolutorjum z czynności Zarządu, oraz 
wybory: Prezesa, Członków Zarządu, 
Członków Komisji Rewizyjnej i Komisji 
Rozjemczej. .j

W ystawa przyrodnicza
Wspaniały pokaz pracy polskich uczonych Lwowa
lwowski Pol. Tow, Przy- 

*m* Kopernika, najstarszego 
stwa z  dziedziny nauki, za  

W r* we Lwowie, urzą- 
Sa^ac^ Muzeum Przemysłowego 

‘ We Przyrodniczą" z programem 
' 'Sn11 PracY naukowej ośrodka lwow- 

y  15 latach. (1920—1935). Zasłu- 
Towarzystwo, które przed od no 

^ r^ij P a s tw a  działało głównie na 
6 Małopolski, z chwila jego po- 

rozśzerzyło swa' działalność
ca^  dolski i założyło swe 

w  K ikow ie, Warszawie, Wil-
Bydgoszczy, Katowicach 

Wcu\  Przy°zam we Lwowie 
, Oddziału miejscowego działa

% ^ Q łó w n y .  Bardzo poważnym jest 
* naukowy Towarzystwa, które

fazjgjjte trzy czasopisma: "„Kosmos A“ 
— 60 roczników' 

(Przegląd zagadnień 
^  u ° raz "Wszechświat**, wycno- 

} ^  ecn ê w  Wilnie. W ydawnictwa 
Jfhl *5  ̂ wymiany* rozchodzą się po ca- 

ec!e a specjalna mapa, po

1 ^rh°^ecn*e w  Wilnie. W ydawnictwa 
*1] ' Są wymiar 

ik ^ i e c l e  a
na „Wystawie", ilustruje 

2?*^ gęstą sieć, jaka w i-ąże ośro- 
ukorwy lwowski z  zagranicznemi

placówkami naukowemi, zwłaszcza w  
Europie i Ameryce Północnej. Ilość 
członków Towarzystwa wynosi 1360,
najliczniejszy oddział lwowski liczy ich 
584 143 proc). l i

-Wystawa 'w 'Muzeum, Przemysłu 
Artystycznego jest wspaniałym po­

kazem działalności naukowej Lwowai 
na polu nauk przyrodniczych w  ciągu 
ostatnich lat 15, skoncentrowanej g łó^ > 
nie w  zakładach naukowych uczelni 
akademickich Lwowa: Wydziału mat. 
przyrodniczego U. J- K., likwidowanego 
niestety obecnie a tak zasłużonego W y­
działu roln. - lasowego Politechniki 
oraz Akademii Medycyny Wet. W praw 
dzie ograniczono się na W ystawie w  
zasadzie do naiuk przyrodniczych teore­
tycznych, niemniej jednak uwzględniono 
zdobycze nauk przyrodniczych, mające 
doniosłe znaczenie dla życia praktycz­
nego (medycyny, rolnictwa, leśnictwa, 
górnictwa, przem jslu chemicznego i 
radiotechniki) przyczem starano się u- 
mieścić takie zbiory, które mogą wzbu­
dzić wśród publiczności szersze zainte­
resowanie.

Trudno w  ramach jednego! artyKułu 
objąć ów wielki dorobek naukowy.-' z

dziedziny przyrodoznawstwa, przedsta* 
wiony odpowiedniemi okazami, aparata­
mi, wykresami, literaturą przedmiotu 
itp., to też w  ogólnym jedynie zarysie 
dajemy rzut na te wspaniały zbiory, 
jaki** oglądać winny tłumy publiczności, 
by przejrzeć ten ogrom prao, tworzących 
jedynie chwilowy pokaz.

w w*  1 J
W  -dziale fizyki wysiawiiono liczne 

aparaty, skonstruowane w  lwowskich 
pracowniach dla bardzo precyzyjnych 
badań z zakresu wysokich temperatur, 
elektroniki, nauki o koloidach. Na szcze­
gólną uwagę zasługują w  tym dziale 
termo-elementy, wyniki badań nad 
przewodnictwem elektrycznem substan- 
cyj sproszkowanych, aparaty  szklane 
do otrzymywania bardzo .czystej wody 
oraz prace nad elektrycznością, wyko­
nane w Laboratorium Elektrotechn. Po* 
litechniki. !v ■- 1 w. t

Z zakresu chemii zwracają uwagę licz* 
ne prace nad pochodnemi ropy (naftowej, 
gazu ziemnego i soli potasowych, 
związane z górnictwem obu południo­
wych województw: lwowskiego i stani* 
sławowskiego, dalej wykresy z działu 
elektrocnemji i fotochemii, wreszcie 
aparaty do badań z chemji analitycznej 
i fizjologicznej. Bogatym jest pokaz 
technolmgji chemicznej, szczególnie w 
dz;ale przeróbki ropy i gazu ziemnego

i nowych metod badania i analizy pro*
duktów naftowych.

• £
W dziale astronomii przedstawione 

są prace, dotyczące gwiazd tzw. zmien­
nych, zatem ich fotometria, jak nie* 
mniej wykresy i fotografje tych gwiazd 
w  gwiazdozbiorze Centaura; w dziedzi­
nie geofizyki wyniki badań, prowadzo* 
nych w  Obserwatorium Politechniki nad 
trzęsieniami ziemi oraz dwa sejsmo- 
irafy trzęsień w  Japouji i na Krymie-

Czwarty dział obejmuje mineralogie 
i petrograLę. zyczem szczególne zain* 
teresowanie wywołują badania nad fo­
sforytami w. Niezwiskaćh, ważne dla 
rolmctwa otaz rudy manganowe, odkry* 
te v  Karpatach Wschodnich, na. płd. od 
Żabiego w  dorzeczu Białego i Czarne­
go Czeremoszu.* **

W zakresie geologjl prace skupiają 
s‘e około budowy Podola i Karpat- 
Oprócz licznych skamielin fych krain 
zwracają uwagę syntetyczne ujęcia 
Jawneg rozkładu lądów i mórz w  po* 
liucmiowo - y sh od niej Polsce oraz daw* 
nych ruchów górotwórczych i lądotwór- 
czych. Osobne kartogramy ilustrują u* 
dział Zakładu Paleontologicznego 
U. J. K- w pracach fizjograficznych oraz 
zdjęć terenowych przez wśpółpraeow* 
ników Zakładu geok tegoż uniwersy­
tetu. Piękna karta budowy geologicznej

02620184
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Popularna para komików filmowych 
Laurel i Hardy w najnowszym filmie

„Dwaj urwisze w krajnie cudów".

Film plastyczny w kolorach
Upłynęło 40 lat od chwili, gdy bracia 

August i Ludwik Lumiere demonstrowali 
przed gronem fachowców pierwsze filmy, 
własnoręcznie nakręcane.

1 oto obecnie Jeden z braci Ludwik 
Lumiere wystąpił z nowym wynalazkiem, 
stanowiącym owoc długoletnich studjów.

Jest to film plastyczny, w kolorach na­
turalnych. Wyświetlanie pierwszego ta­
kiego filmu, nastąpiło w obecności człon­
ków Akademji Nauk w Paryżu.

Efekt był nadzwyczajny: wszystkie
szczegóły występowały z niesłychaną pla­
styką i wyrazistością, dając kompletne 
złudzenie rzeczywistości.

Konstrukcja tych filmów jest dość 
SKomplikowana. Potrzebne są do tego 
przedewszystkiem specjalne ekrany, nie 
białe ani srebrzyste, lecz powleczone ca­
łym, starannie dobranym koar.pletem barw, 
które w sumie dopiero odpow iadają bar­
wie białej.

Normalny widz, patrząc na taki ekran 
i wyświetlane na nim obrazy — widzi je 
tylko w dwóch kolorach, białym i czar- 

"nyrnt — i to jako obrazy jednopiaszczy- 
żnowe.

Trzeba dopiero włożyć specjalne 
okulary, powleczone analogiczną kompo­
zycją w szystk ich  barw jak na ekranie, — 
a w ó w c z a s  obraz wyświetlany nabiera 
kolorów , kształtów i życia,

Z tych względów rozpowszechnienie 
filmów plastycznych napotyka jeszcze na 
dość znaczne trudności. W praktyce wy­
daje się rzeczą dość skomplikowaną i 
kosztowną produkcja potrzebnej ogromnej 
ilości specjalnych szkieł do użytku wi­
dzów w tysiącach kinoteatrów.

Natomiast najnowszy wynalazek Lu- 
miera posiada ogromne znaczenie, o ile 
idzie o nakręcanie filmów naukowych, np.

Co ważniej ?
Na marginesie tragicznego wypadku Tokarza

Tragiczny wypadek a następnie 
śmierć studenta III roku Politechniki 
Lwowskiej, ś. p. Adama Tokarza, w 
czasie biegu zjazdowego w Zakopanem 
wywarły przygnębiające wrażenie 
wśród ogółu sportowców. Było ono 
tem większe, że tragicznie zmarły za­
wodnik należał do elity zjazdowców. 
Dowodem tego ostatnie sukcesy śp. 
Tokarza w Zakopanem, gdzie pobił Wł 
Czecha, w Dorna Watra (1 miejsce w 
biegu zjazdowym i w slalomie (mimo 
międzynarodowej konkurencji!) i w 
Worochęie.

W jakich warunkach nastąpił tra­
giczny wypadek? Odpowiedź na to py­
tanie daje następujący list, nadesłany 
do redakcji naszego pisma przez człon­
ka Sekcji Narciarski j lwowskiego A. Z. 
S-u, p. Ludomira Sytnika:

„Bieg zjazdowy" przeprowadzany 
był w fatalnych ' warunkach atmosfe­
rycznych, wśród szalejącego wiatru 
halnego l śnieżycy, które to warunki 
utrudniały w wysokim stopnłu zawod­
nikom orjentację. Ponadto śnieżyca w 
niektórych' chwilach powodowała egip­
skie ciemności, nie mówiąc już o mgle, 
kTóra zalegała od czasu do czasu nie­
które odcinki trasy biegu zjazdowego. 
Były chwile, że zjeżdżający zawodnik 
niczego przed sobą nie widział 1 
Czy bieg zjazdowy w takich warunkach 
powinien się był odbyć, zwłaszcza, że 
w Zakopanem bieg zjazdowy nawet 
podczas dobrych warunków atmosfe­
rycznych jest bardzo niebezpieczny? 
Pytanie to nasuwa się tem natarczy­
wiej, że zawodnik mający jaką taką 
ambicję sportową musiał zjeżdżać, 
jakkolwiek narażał się na przykry wy­
padek a nawet ryzykował życie. Wy­
padek ostatni wykazał, że członkowie 
komisji P.Z.N.-u, organizującej zawo­
dy, nie znają regulaminów i przepisów 
organizowania biegu zjazdowego.

Udowadniam to następującymi fak­
tami:

Ani na trasie, ani na mecie niebyło 
lekarza (podobno lekarz był na mecie, 
ale znudzony bezczynnością oppścił 
Zawody, zanim się one skończy­
ły!) —  a apteczka opatrunkowa 

nie zawierała tak podstawowej rzeczy, 
jaką jest wata kamforowa, potrzebna 
do zastrzyku. Stwierdził to przygodny 
lekarz, bawiący na zawodachh w cha­
rakterze widza, który mimo swych do­
brych chęci nie mógł nieść pierwszej 
pomocy śp. Tokarzowi z powodów wy­
żej wymienionych. Następnie, skoro 
naoczny świadek wypadku, zawodnik 
S.N.P.T.T. Zakopane Dawidek Jan, 
zjechał do mety i prosił o pomoc dla

z zakresu medycyny, btologji, fizjologjl 
i t. p.

śp. Tokarza, otrzymał opryskliwą od­
powiedź, źe przecież teraz komisja cze­
ka na przybywających do mety zawod­
ników, więc niech nie przeszkadzał

Wobec takiej odpowiedzi musiał p. 
Dawidek sam starać się o sanie i 
wspólnie z lwowskim zawodnikiem 
„Lechji" p. Włodzimierzem Stochry- 
nem wyciągać je na miejsce wypadku, 
co frwało blisko godzinę! I na tem 
właśnie polega wina komisji, źe nie 
dała natychmiastowej pomocy śp. To­
karzowi, choćby nawet miała przerwać 
zawody. A przecież życie ludzkie jest 
więcej warte, aniżeli zawody. Ponadto 
na dnigi dzień, pomimo protestów 
lwowskich zawodników  odbył się slalom 
organizowany w podobnych warunkach 
jak bieg zjazdowy! Zagranicą, kiedy 
zdarzy się wypadek śmiertelny zawo­
dy natychmiast przerywają —  u nas 
nie. Dlaczego? —  Czy chcemy przez 
to wykazać, źe stać nas na ofiary w 
ludziach nawet podczas sportowych 
zawodów? —  Trudno doprawdy zro­
zumieć postępowanie panów z P.Z.N., 
w którego skład wchodzi aż 4 ży­
dów, którzy reprezentują P.Z.N. na 
zawodach wobec zagranicznych za­
wodników, — ba! nawet rozdają na­
grody. Czyż to nie wstyd!

Wynika z tego, że panowie z PZN 
nie zważają na to, aby zawody 
dawały zawodnikom maksimum zado­
wolenia, przy całkowitem bezpieczeń­
stwie tycia, ale z poważnej imprezy 
sportowej robią cyrk dla publiczności. 
Tfudno nazwać inaczej zawody w bie­
gu zjazdowym, organizowane w opisa­
nych wyżej warunkach. Ciekawe, źe 
niektóre dzienniki (jak „Gazeta Pol­
ska" i „I.K.C.") podawały różne fał­
szywe wiadomości jak r»p.: że wypa­
dek zdarzył się w najłatwiejszej części 
trasy, że śp. Tokarzowi urwała się 
więźba, że nie posiadał, on umiejętno­
ści potrzebnych do biegu zjazdowego 
itd. Otóż z naciskiem należy podkre­
ślić, źe wszystkie te wiadomości są 
nieprawdziwe, a usiłują tylko wypro­
wadzić w pole opinję sportową i od­
ciążyć winnych wypadku. —  A winni 
byli, i opinja publiczna czeka na wy­
jaśnienie całej sprawy!

LUDOMIR SYTN IK

Bielizna Damska

Józef
jedw abne mat. batyst i perkalina  

w ielk i wybór ostatnich now ości

NOWAK Plac Marjacki

Ha fali dwa

R e k l a t n o r a ć  się
to znaczy

( d i e c e j s p r z e M !

W  myśl przepisu jednej z  naszyć  
ustaw podatkowych, każde dziecko va 
utrzymaniu płatnika obniża o jedni 
klasę stawkę podatku dochodowego.

Z  tego dobrodziejstwa usta 
chciał skorzystać pewien ziemianM  
ale „dobrodziejstwo" bokiem mu wy* 
lazło. '

Oto, jak donosi jedno z  pism krd* 
kowskich, nieszczęsny ów podatni 
wniósł rekurs od wymiaru podatku do* 
chodowego, wskazując na to, że poste" 
da troje małych dzieci, które są na je* 
go utrzymaniu. Rekurs został nadspo" 
dzlewanie uwzględniony, jednakże płOf. 
nik ze zdumieniem stwierdził, że urzą* 
skarbowy przysłał, mu równocześnie no 
we obliczenie podatku wedle s t a ^ j  
w y ż s z y c h  o jedną klasę, an&el 
faktycznie się należało. Nie mogąc po* 
jąć, co to ma znaczyć, płatnik udał w  
do swego urzędu skarbowego. Pan &* 
spektor wysłuchał uważnie całej hislO* 
rji i... nie potrafił jej wyjaśnić. Wobc 
powyższego zawezwano odnośnego T* 
ferenta.

Przyszedł, szurnął grzecznie nogO" 
ml i patrząc z  całym szacunkiem n 
swego szefa oświadczył:

—  Różnica pochodzi stąd, że rekw  
uwzględniłem, ale na polecenie pafl^  
inspektora s k r e ś l i ł e m  p ł  a t n 
k o w  i j e d n o  d z i e c k  o... .

Pan inspektor pokraśniał na oblic* 
jak piwonja, ale łaskawie polecił 
nikowi dziecko przywrócić.
  _________ t a d d y ^

Rękaw iczki —  pończoch'
apaszki — chnstecaki w ogromnym wybór*1 

ceny bardzo n isk ie  .4

Józef NOWAK J P la c ^ ^ la iJ a c k ^ j

Następia Olimpjada 
we Włoszech?

Od dłuższego już czasu czyni Jap-^ 
ja usilne starania i zabiegi, by następ-^ 
Olimpjada, w roku 1940 odbyła s-ę 
krainie wschodzącego słońca.

O to samo zabiega również i Finl ŷ, 
ja, ojczyzna najlepszych szybkobiegacz, 

Jak się jednak zdaje — i w tym 
padku sprawdzi się przysłowie, że 
się dwóch bije, tam trzeci korzysta: 
dle wszelkiego prawdopodobieństwa 2 , 
ganizowanie następnej Olimpiady Pr y  
padnie Włochom. Decyzja ostateczna 
tym kierunku zapaść ma w dniach 
bliższych.

gór Czywczyńskich zwraca szczególną 
u\v? 29. r

*
Dciał geografii obejmuje kartografię, 

matem-*geograf. i kartometrję. Widzimy 
tu doskonale mapy Romera i współpra­
cowników znakomitego tego uczonego. 
Dość wspomnieć,-źe taka np. fizyczna 
mapa Afryki nie ma sobie równych w  
wydawnictwach francuskich i angiel* 
skich, w pierwszym rzędzie zaintereso* 
wanych ta częśc;ą świata. W ykresy i 
przyrządy geograficzne dopełniają prze­
glądu, który obejmuje nadto bogaty po* 
kaz z dziedziny morfologii oraz antro- 
pogeografji z  szerokiem uwzględnieniem 
osadn etwa na terenie województw po* 
łudniowo - wschodnich.

Dział botaniki przedstawia wyniki ba* 
dań zarówno nad mikroorganizmami ro- 
śiinnęmi, jak ł roślinami wyższego 
rzędu- W mikrobiolog J1 ogólną uwagę 
budzą badania nad zarazkami tyfusu 
plamistego z mapami, ilustrującemt za­
sięg szczepionki. Prof. Weigla w  róż­
nych częściach świata, — dalej badania 
nad zarazkami twardzleli ! bakteriami 
fteby  których zarówno życie, jak t 
znaczenie zostało zbadane właśnie we 
Lwowie w ostatnich latach. Botanicy 
lwowscy odkryli z  roślin wyżtzych 15

gatunków dotychczas w Polsce niezna­
nych oraz pracowali Intensywnie nad 
torfowiskami Polesia.

Różno kierunki uprawianej we Lwo* 
wie zooiogjl wystąpiły na Wystawie z 
przejrzystem przedstawieniem swych 
prac i wyników. W  zakresie budowy 
komórkowej zwierząt przedstawione są 
na licznych barwnych tablicach wyniki 
nowszych badań nad składnikami pla* 
zmy, w  zakresie budowy makroskopó* 
wej liczne preparaty serca i płuc- głów* 
nie zwierząt domowych. Osobne grupy 
stanowią poznane w  ostatnich czasach 
osobliwości fauny Podola, Karpat i Po* 
morza oraz pospodarczo ważne zwria* 
rzęta.

'* W

W  dziale antropoloijl eksponaty do­
tyczą nowszych poglądów na rasy  lud z* 
kie w  Europie oraz częściowo rówmeż 
na kontynentach pozaeuropejskich- Dia­
gramy ras ludzkich i ich mieszańców 
graficzne ujęcie czterech podstawowych 
ras europejskich i ich form mieszanych, 
dalej pokaz czaszek tych ras, mapy 
antropologiczne Polski i części świata 
Stanowią duże załnt©resowąnie budzący 
fragment W ystawy. Nielicznych ekspo* 
natów dostarczyła preh’sturjar wysta­
wione map' w  tym dziale ilustrują toz*

mieszczenie osiedli na terenie płd.- 
wsćhodnich województw w epoce ka* 
miennej, bronzowej i żelaznej.

Barcjzo bogato wyposażonym jest na 
Wystawie dział Ochrony przyrody, sku­
piając w  pierwszym rzędzie zabytki 
przyrody fta terenie działalności Lwow. 
Komitetu O. P. Liczne fotografje, nader 

j artystycznie wykonane, ilustrują zabytki 
’ przyrody Lwowa i okolicy: Czartów* 

ską Skałę, Miodową Grotę; Aleję lipo­
wą w  Snopkowi©, las bukowy na Pohu* 
lance i wiele innych, — dalej rezerwa­
ty w  paśmie Czarnohorskiem, cisowe, 
bukowe, 'Skalnodeśne, stepowe LM&- 
kutra" koło Brodów), godne widzenia 
partję lasów, zabytki przyrody w po­
łudniowych Miodoborach, aleję modrzę* 
wiową Sobieskiego na górze Haraj pod 
Żółkwią 1 lipową w  Barszczowicach, 
aleje w parku dworskim w  Dukli, W 
Podhorcach i w  Zamku koło Rawy Ru­
skiej, — szczątki pierwotnych stepów, 
osobliwie zabytkowe drzewa, lak np. 
olbrzymi pień starego dębu, zamien ony 
tvi kapl5cę w  Wróblowicpch, ogromny 
jałowiec w  Kreonowie itp- Fotografie te* 
r^nów Karpat Wsch., projektowanych na 
rezerwat „Matecznik dla zwierzyny", 
wreszcie halawy stepjw e na Podolu i 
przyroda Jaru Dniestrowego na ilustro­
w a n i  fetogrąfjaini mapie dopełniają re*

szty tego zainteresowanie budZ^" 
pokazu ,,Ochrony przyrody".

✓

Dopełnieniem przepięknej Wys^.^,
jest stoisko Pol- Tow. P r z y r o d n i k ó w
Kopernika, które za znałam’a z wicu* , 
cycli z rozwojem tej bardzo PoW2LfjJ 
placówki przyrodoznawczej. W y ł^ ^ e  
tu zostały liczne publikacje nauK* ^  
przyrodników lwowskich, którzy ^ » $ 
bonującym zastępie 270 wzięli udzi 
Wystawie.

JAP
Wywiera ona pod każdym wzgl* ~  

potężne wrażenie, a bogactwo I 
rodność eksponatów świadczą do ^  
*t Lwów w  ciągu ostatnich 15 1®* ^  
perwszorzędnem, nadzwyczajni® ^  
czem I nowe drogi w  nauce 
czej wytyczającem ogniskiem ^  
przyrodoznawstwa- tracę  n 
lwowskich Przyrodn'ków I ty0!1' ^  
rych nazwiska sięgają daleko po#j ^  
nice Polski oraz tej rzeszy cichych ^  
cewników, który w praoownlac ^  
w*aja cegiełki pod budowę 
nauki polskiej stanowią Jol 
wą chlubę. Imponując^ ten 
dzić winno całe polskie społ®°*e 
Lwowa* A* *
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Lwów zalany 
pomarańczami

ł udajemy zestawienie ilości poma- 
pncz, które przywieziono do Lwowa 

na teren województwa lwowskiego 
czasie od 19 do 26 lutego. Ogółem 

j*r2ywieziono pomarańcz różnego ga­
rnku wagi brutto około 388.000 kg., 
Pakowanych w 8.800 skrzyń. Poma- 

. Pcze napływają do Lwowa i na cały 
fen województw południowo-wscho- 

S fchV w dalszym ciągu w bardzo du- 
yęh ilościach, co winno spowodować 
°12kę cen pomarańcz.

^  Już dziś można dostać cztery po­
t a ń c z ę  za 50 groszy. Nie są to po- 
, * * * «  wielkim stylu, ale poma-

Gdynia portem 
bawełnianym

b  Według danych statystycznych ogło- 
r nych przez Urząd Morski w styczniu 
b*?' Przywieziono do Gdyni około 20.000 

Pawełny amerykańskiej, częściowo za- 
p Pionej przez przemysł polski, częściowo 

oznaczonej dla składów konsygnacyj­
n i ?  ^  9 dyn!» oraz na eksport do państw 
w ą s k i c h  1 Czechosłowacji. Jak z tego 
^ nika, Gdynia jako port bawełny roz- 
\yi* w rekordowem tempie, skóro 
^jZnnemy p0(j uwagę, że jeszcze parę 

temu wogóle do Gdyni nie przy 
tem t?0 (miejsce Gdyni zajmował przed- 

Hamburg), i

Kronika gospodarcza
■ta ' Nowe Izby Przem. -  Handlowe 
b.- .stytuow ać się mają do 1 kwietiia 

z- roku.
jjr Kierownicze sfery polskiego 

zemysłu węglowego zaniepokojone 
$1 Poważnie możliwością dalszego 
*9/1?  ek$portu w związku z zamia­
taj11 fządu włoskiego w kierunku skon 
g gotow ania dowozu węgla. Kontyn­
en t t0n ma wynosi<  ̂ podobno 42 pró- 

importu zeszłorocznego, reszta 
W byłaby sprowadzana na podstawie 

kompensacyjnych.

P o d n i e t ą
jjo nowych przedsięwzięć mogą 
być ogłoszenia „drobne"; czy­
nimy je więo stale przed odło­

żeniem
*KURJERA*lM,M

Kurcze się dochody samorządów
Ministerstwo Spraw Wewnętrz­

nych przeprowadziło ostatnio oblicze­
nia dochodów samorządu terytorialne­
go. Jak się okazuje w ciągu ostatniego 
pięciolecia dochody te według zesta­
wień M*. S. Wew. spadły o 50 proc. W 
roku 1933/34 cyfra dochodów samo­
rządów wynosiła około 624,000.000 
złotych, podczas, gdy w roku budżeto­
wym 1 £28/29 wpływy te wynosiły jesz 
cze f.262,000.000 złotych. Z tego 
względu M. S. Wewn. nie uznało za 
możliwe obciążanie samorządów nowe-

mi wydatkami jak np. kosztami utrzy­
mywania szkół dokształcających za­
wodowych iTd., co było proponowane 
przez organizacje gospodarcze.

Niestety nie możemy służyć dane- 
mi odnoszącemi się do Lwowa, nie po­
siadamy bowiem zamknięć rachunko­
wych za ostatnie lata; nie wiemy na­
wet czy ostatnia próba Zarządu m. 
Lwowa uprzywilejowania „sumiennych 
płatników dała spodziewane wyniki, 
czy też zawiodła.

Subwencjonowane przez Amery­
kański Zjednoczony Komitet Rozdziel­
czy (American Joint Distribution Com- 
mittee) Żydowskie Kasy bezprocento­
wych pożyczek .w Polsce i na terenie 
woln. m. Gdańska, osiągnęły w r. 1934 
sumę bilansową 9,849.565 zł, przy o- 
ogólnej liczbie Kas 698.

Obroty roczne osiągnęły sumę 
15,355.979 zł. W  sumie tej mieści się 
subwencja Joint‘u w wysokości 401.938

zł, zbiórka w kraju 709.072 zł, uzyska­
ne ze zbiórek zagranicznych 134.035 
zł., z wkładów bezprocentowych zł. 
964.637. Pożyczek zwrócono złotych 
12,935.389 —  udzielono pożyczek bez­
procentowych na sumę 13,067.337.

Jak wiadomo Kasy bezprocentowe 
zasilają przedewszystkiem żydowskie 
warsztaty rzemieślnicze i drobne Kh- 
piectwo.
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GIEŁDA LWOWSKA
Giełda zbożowa.

Na Giełdzie obroty w życie, wyce, ko­
niczynie, siemieniu, lnie, mące i otrębach. 

Naogół sytuacja bez zmiany. 
Tendencja utrzymana, usposobienie 

spokojne.
Giełda pieniężna.

Usposobienie spokojne.
Dolar poza Giełdą zł. 5.241^.

Giełda nabiałowa
Masło blok deseirowe w  hurcie 2.30 

zł., w  detalu 3.00 zł.
Masło II sorty  1 masło kuchenne 

hurt. 2.50 zł., detal 2.80 zł.
Mleko litr hurt 16 groszy, detal 13 

gr., w e flaszkach w sklepach 22 gr., na 
wózkach 25 groszy.

Jaja hurt kopa 3.60 z l ,  detal 7 gr.
Giełda warszawska

W arszawa 1. II. 1935
proc. pon. 
proc. poż* 
proc. poi- 
proc. poi- 
proc. poż. 
proc. poż. 
proc. poż. 

7  proe. poż. 
10 proc. poż.

hodowlana
inwestycyjna
inw est. seryj.
konwersyjna
kolejowa
dolarowa
dolarowa
stabilizacyjna
kolejowa

46 50 
116-50

6825
64-25
7 9 - -
55*75
74-25

WALUTY I DEWIZY 
Belg-je 124-05 Prajra 22*10
Gdańsk 172‘86 Paryż 34'94
Holandja 358'40 Szwajc&rja 171*50
Londyn 25*43* Włochy 44*85
N. Jork 5*26* Berlin 212*50

Giełdy zagraniczne

N. Jork
Paryż
Berlin
Amsterdam
Bruksela
Rzym

Londyn 
N. Jork 
Bruksela 
Rzym 
Zurych

4-83-
72*79 
11-84* 
7-09- 

20 08- 
56*71

Ł e  o  d  y n . 1
Zurych
Praga
Sztockholm
H iszpanja
W iedeń
W arszawa

II. 1935 
14*93 

115*— 
19*39 
35.35 
25*62 
25*37

P a r y ż .  1. II. 1935 
72*78 P rag a  63'30
15*01 B ukareszt 15.15

354*50 Berlin 608-
128*25 Hiszpanja 207*25 *
490*75 A m sterdam  1024"
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IHF R I pofcca po cenach ńaj- 
niższych i na bardzo 

dogodne raty: Otomany od 26 zl. Sypial­
nio od 200.— zł. Kredensy kuchenne od 
35.— zł. Łóżka potowe od 15.— z l  3 po­
duszki a 16.— zł. Sjafkl a 17.— zł. 

Krzesła a 6.— zł.
Najtańszy Magazyn Mebli 911 

Kopernika 23 róg uL Wronowskiej.

rozpowszechnienie 
słowa drtikownegc 

postawiło reklamą pra­
sową na naczelnem miejscu 

V  działalności reklamowej. Po­
twierdza to przemysł i handel tych 

krajów, gdzie reklama najświetnief 
sTę -azwinęła t j .  Zachodu i Ameryki.

■<'»OTF

Nowoczesne jg
ODBIORNIKI I

Głośniki I e z ą śo i ra d jo w a  I
Najkorzystniej nabywa się w “

T E L E - R A D J O  I
IN* K ubfszya I Ska I

Lwów
1663 Chorąic*y*na.7» tel, 5?23,

„Bal bez Balu” na wdowy 
i emerytów zawodu 

dziennikarskiego
Apel Tow. Dziennikarzy Polskich we 

Lwowie w sprawie tegorocznego „Balu 
bez Balu“, urządzonego zamiast tradycyj­
nego „Balu Prasy“ na rzecz weteranów 
zawodu dziennikarskiego, oraz wdów f 
sierót po dziennikarzach polskich, znalazł 
żywy oddźwięk w społeczeństwie. Bezpo­
średnio po ogłoszeniu tego apelu wpły­
nęły na rachunek czekowy Tow. w M. 
K.K.O. we Lwowie wpłaty gotówkowe od 
następujących Instytucyj i Osób:

Urząd Woj. w Tarnopolu zł. 15, Ksi$i 
żnica Atlas 25, Bank Gosp. Kraj. 20. 
Bank Spółek Zar. 20. Akc. Bank Hipotez 
czny 20, Bank Cukrownictwa 20, Cafe A- 
dria w Warszawie 30, Wiceprezydent, 
Chajes 25, Prezes dr. Czerwiński 10, Prof. 
Leon hr. Piniński 10, I. A, Baczewski 50, 
Prezes Józef Greger 10, Dyr. Michał Gu- 
zecki 25, Prof. Władysław Abraham 10, 
Dyr. dr. Marjan Boziewicz 10, Dyr. Sta*- 
nisław Olański 20, Kazimierz Papara 20, 
Inż. Wiktor Hłasko 10, Dyr. Henryk Sues- 
ser 10, Romanowie Kratochwilowie 10. 
Marjan Krzyżanowski 10, Dyr. Rudolf Ko­
złowski 10, Inż. Wit Sulimirski 5, Dr. Zy­
gmunt Rucker 5, Dr. Marceli Faneth 5, 
Juljanostwo Fabiańscy 5. Dr. Henryk 
Ruebenbauer 3, Dr. Jan Poratyński 5, Jan 
Tadeusz Nowakowski 2, Izabela Kroko­
wska 2, A. Szulc 1.

Tow. Dziennikarzy Polskich wyraża 
PT. Ofiarodawcom gorące podziękowanie 
za poparcie jego celów Wykazy nadsyła­
nych na „Bal bez Balu“ wołat będą ogła­
szane w dalszym ciągu.
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•■Chemia i miłość”
‘ t p  uchodził, trzeba podziękować.,

5 robT" • nie dyrektorze drogi, tyle pan dla mnie zrobił 
c2yła C13gle, że brak mi słów na wyrażenie... nim skon­
a ją  ?anie» chwycił jej ręce, a wtuliwszy w nie twarz 
cbclała WałJak oszalały, jej dłonie. Już był moment, że 
go ty Przytulić głowę jego do siebie i może ucałować 
Sa*owvkr0nie’ *ecz *en wyjątkowy nastrój przerwał ba- 
łiim wchi cM SZąc wabzy jakiegoś małżeństwa, które za

^kienw^i.60, k®0’ Pożegnali się trochę silniejszym uści- 
stał in7  k renka odprowadziła go do drzwi przy których 
szcze r ° "duktor mając zamiar zamknąć je. Zdążył je- 
Czeń dnh z. y^ pocałunek na jej r^ce i ze słowami źy- 

j,. rel Podróży, wyskoczył z wagonu.
V strónfkr°tne kiwnięcie głową, przez otwarte okno 
^ z y s tkL ° yrektora 1 c°raz szybsze oddalenie się od

Jedna
lego...

^Ocno"Jj? .rzecz absorbowała ją teraz; czy jej meszty 
kawiczki^‘arygowane, bluzeczka nie bardzo świeża ł rę- 
^ rw sze i^ i miejscach przetarte nadają się do tła
k^iatv i u  ^  Pfzy takich wspaniałych akcesorjach jak 
ê6o knoł? f  * owoce. — Najwyżej pomyślą, że jestem 

bo ip4 ?n • . Powiedziała do siebie. — E, chyba
tr*fiłbv na W1- bic.iel ma na takie prezenta, to i mnie po- 
^yślą co chcą16̂ 11*0 wyekwipować. Zresztą niech sobie

Od6! ^ 3 Przedziału. Przyglądnęli się sobie wzajem- 
Są . konstatowała, żę poprzednie jej obawy nie
ć w ie k a  "I01!6' ^ ż cz y z n a  miał wygląd ciężko chorego 
0 bóżvm ć towarzyszka podająca mu lekarstwo
^Ówy nrnuT1̂ 0 n-e siedziała. \V trakcie urywanej roz- 
^tacaia ° aclZ0nej rniędzy obojgiem wywnioskowała, że 
' • W a i s !  cho m* W mężczyzna przez dwa

Usiłowała czytać dzienniki, lecz troskliwość towa­
rzyszki o chorego, absorbowała jej wszystkie myśli. Za­
częła analizować miłosierdzie i poświęcenie, siedzącej 
naprzeciw kobiety. — Z czego to powstaje, czy raczej 
wypływa? —■ zadawała sobie jedno i to samo pytanie. 
Przyszedł jej na myśl okres choroby ojca. Matka przez 
cały czas jej trwania, potrafiła z nadludzką cierpliwością 
znosić wszystkie kaprysy ojca, uspokajać go najczulsze- 
ml słowy odpędzać lęki napadające chorego, zwalczać 
depresję powstałą z długótrwałego cierpienia, jednem 
słowem być źródłem niewygasającej energji. Czyżby mi­
łość łącząca ongiś dwoje judzi ze sobą, miała aż taką 
siłę, że przez pryzmat jej, nie widzi się brzydoty choro­
by, zmian zaszłych w rysach twarzy z wiekiem. Miłość 
i obowiązek, te słowa czysto powtarzające się w ustach 
matki, zdawały się w dzieciństwie czczym frazesem.

Przypomniała sobie starcia słowne z matką przed 
wyjazdem na studja. Całym wysiłkiem woli hamowała 
się wówczas, żeby nie odpowiedzieć szorstko — że obowią­
zek, to tylko banalny komunał, ukrywający egoistyczną 
miłość do dziecka, jako swojej jyłasności. — Westchnęła, 
bo zrozumiała, że obowiązek tego rodzaju, wypływać 
rtioże tylko ze szlachetnego serca, przepełnionego miło­
ścią. Jaką? — zadała sobie pytanie, — chyba chrze­
ścijańską, bo innej narazie nie znała.

Wyszła na korytarz wypalić oapierosa Chory pro­
sił o zostawienie drzwi ińezamkniętych. Brak mu f 
powietrza. Po jej wyjściu zaczęła się żywsza rozmowa 
miedzy obojgiem.

Natarczywa kokieterja jakiegoś oficera zmusiła 
Irenkę do zajęcia spówrotem miejsca w przedziale.

„Czy ja jeszcze będę się cieszył naszśmi różami ;— 
mówił powątpiewająco chory, pieszcząc wzrokiem leżące 
na półce kwiaty, i

— Będziesz, będziesz, — odpowiadała ze słodyczą 
w głosie kobieta.

Tak samo pytał się nieboszczyk ojciec — pomyślała 
Ciągle zasypywał matkę pytairami, czy jeszcze sadzić bę­
dą .razem, czy zobaczy drzewa kwitnące na przyszły rok 
Ból za tym co odszedł na zawsze szarpnął sercem dziew­
czyny. Wspomnienia, jak rój pszczół obs:adły duszę. Re­
fleksje na temat życia i śmierci ooanowały znowu wszyst­

kie myśli. A na myśl o dyrektorze, miejsca nie zostało, 
Gdyby był czemś więcej jak przelotną znajomością, 
przecież plątał by się między temi rozmaitemi rekleksja- 
mi.

Kilka dużych kropli deszczu uderzyło o szybę. W tej 
chwili spostrzegła dopiero, że niebo przed godziną błę­
kitne powleczone było czarno-szaremi chmurami. Deszcz 
zaczął lać strumieniami.

W Przemyślu współpasażerowie opuścili przedział, 
skinieniem głowy, żegnając Irenkę. Obserwacja skończo­
na — pomyślała z żalem. Równocześnie ogarniał ją smu­
tek spowodu ulewy. Tak się cieszyła, że będzie pogoda, 
ogród w*kwieciu powita, słońcem się upije, a tu słota. Na 
szczęście są czekoladki, może się swobodnie niemi opy­
chać, nikt nie obserwuje. — Pyszne — zachwyca się 
odbijając sobie wstrzemięźliwość. Jaki on miły, uprzy­
jemnił mi podróż — nareszcie pomyślała o dyrektorze.

Od Przemyśla jest audycja. Zakłada słuchawki, co 
za rozkosz, słuchać koncertu, jeść wyborne czekoladki 
i owoce, wdychiwać cudowną woń róż i równocześnie 
przeglądać ilustracje. To dopiero postęp w cywilizacji — 
myśli z aumą i zadowoleniem.

W Rzeszowie przesiada się do zwykłego pociągu, 
ale już nie do pierwszej klasy. Godzina jazdy do domu. 
Na dworze ciemno zupełnie, monotonny plusk deszczu
0 szy&y. Dobrze zrobiła, że nie zajęła miejsca w pierw­
szej klasie. W ostatniej chwili wsiedli znajomi, lekarz
1 adwokat, z którego córką przyjaźniła się.

— O, panna Irenka! Na długo? Jak zdrowie? Czy 
pani już całkiem nas się wyrzekła? — Te i tym podobne 
pytania, takież same odpowiedzi i uczucie, że jest mię­
dzy swymi, którzy w tej chwili er bliscy i mili. Rozmowa 
skróciła poniekąd czas jazdy. Pomoc w wysiadaniu i tro­
chę gardłowy głos Icka:

— Panna starościankał Icek czeka na panienki. Pa­
ni starościna kazała panienki przywieść. Tu jest parasol.

Po błocie, ale już bez deszczu, dostaje się Irenka dc 
wózka Icka. Kilkanaście minut jazdy i już jest pod zna­
nym domem. Szczekanie Cezara, poczciwego bernarda, 
oznajmia jej przyjazd,

fC. 4. n.)



Przekazanie Saary 
Niemcom

SAARBRUCKEN, 28. 2. (PAT). 
Dziś przybyli tu członkowie komitetu 
trzech z bar. Aloisim, który jutro w 
imieniu władz Ligi Narodów przekaże 
uroczyście władzę w ręce przedstawi­
ciela Rzeszy. Prezyd. Knox i członko­
wie komisji rządzącej opuszczają Saar­
brucken jeszcze dziś w nocy.

Dziś odbyło się ostatnie posiedzenie 
rady miejskiej. Ławy socjalistyczne i 
komunistyczne świeciły pustkami. Na 
ulicach widaó wielu członków S. A. i 
S. S. ̂  Czynione są przygotowania do 
jutrzejszej uroczystości, przyczem 
ustawiam są głośniki dla transmisji 
przemówień ministrów Rzeszy,

Skazanie młodocianych 
bandytów

KRÓLEWIEC. 28. 2. (PA T). Za­
kończony tu został proces przeciwko 
bandzie młodocianych przestępców, 
którzy prócz napadu bandyckiego z 
bronią w ręku ł kilkunastu mnieiszych 
kradzieży, dokonali czterech podpaleń 
w okolicach Królewca. Dwaj główni o- 
skarżeni skazani zostali na 15 lat cięż­
kiego więzienia każdy, jeden na 8, a 1 
na sześć lat. Reszta, w tern kilka kobiet, 
i dziewcząt, za pomocnictwo, skazana 
została na niniejsze kary

Jeszcze nie prędko o trzy m a j 
prawo głosu

'AR', c,, 28. 2. (PAT). FraKcja socja 
listyczna Izby Dep wypowiedziała się za 
przyznaniem prawa -głosu kobietom, ale 
jednocześnie postanowiła zwalczać wnio­
sek o natychmiastową dyskusję nad przy­
znaniem prawa wyborczego kobietom już 
teraz-, tak, aby mogły one wziąć udział 
w wyborach komunalnych 5 maja b r. 
Socjaliści twierdzą, że decyzja zapadłaby 
w każuym razie uż zapóźno dla wciąga 
nięęia kobiet na listy wyborców*, a przeto 
lośpicdi byłby bezcelowy.

Bezrobotny skradł... 
lokomotywę

LILLE, 28. 2. (PAT). Z dworca 
K olejow ego  w Auinaye skradziono lo­
komotywę. na której bezrobotny Ar­
mand Longe chciał udać się do Paryża 

poszukiwaniu pracy. Na szczęście^jsr, 
den z urzędników kolejowych dostrzegł 
wyruszającą lokomotywę i wskoczyw­
szy na tender, zdołał ją zatrzymać na 
kilka minut przed nadejściem pociągu 
osobowego na te* samej linji, co wy­
wołałoby niechybnie ’ groźna kata­
strof e.

H?bdB n*e ma s r r * z ę ś j i a  
1 o  C r f lm n a

MONTE CARLO, 28 2. (PAT). Dzi­
siejsze wyniki turnieju tennisowego są 
następujące: . Oramm — Hebda 6:4, 3:2, 
Boussus — "Witman 8:6, 3:6, 7:5 O pu 
har Butlera mimo niedyspozycji Tłoczyń- 
ski wespół z Hebdą anął do walki, lecz 
para polska przegrała z parą Blanc — 
Cabot 3:6, 4:6 7:5. 6:3. Para Brugmin — 
Boussus pokonata parę Tarłowski — Wit­
man 8:5. 5:4, 6:3.

Sow'ecJd ctygfirtarz zginął 
w katastrofie

MOSKWA 28. 2. (PAT). Wczoraj 
na ulicach miasta wydarzyła się kata­
n o  fa samochodowa, w której zginął 
naczelnik zarządu sowhozów Z. S. R. 
P., Charłamow. Dwie osoby towarzy­
szące mu zostały ciężko ranne.

Z łA Sil ąięji samobójczy dyrektora 
banku

DROHOBYCZ 27. 2. (Tel) W dniu 
dzisOiiszyrn targnął się na życie wiceJ 
dyrektor i prokurent Powszechnego 
Banku Związkowego, Arnold Pastor. 
Uczący 36 lat. Pastor, przybył jak zwy­
cz a jn i do biura, opuścił je jednak 
wkrótce i udał się do pustego mieszka­
nia w realności dra Wieldera przy ul- 
Mick ew ózav l. 36., gdzie celnym strza­
łem z p;stoletu automatycznego, skiero­
wanym w serce, pozbawił się życia- 
Przyczyna zamachu samobójczego nie- 

denacie nie znaleziono
Żadnego listu.

m .  simona \
ulegnie odroczeniu?

m i
LONDYN, 28. 2. (PAT). Gabinet an­

gielski nie powziął wczoraj decyzji w spra­
wie wizyty w Moskwie i cała sprawa za­
czyna ulegać zwłoce. W kołach poinfor­
mowanych twierdzą, że oprócz opozycji 
ze strony niektórych ministrów konserwa­
tywnych, obawiających się ujemnej reak­
cji wewnętrzno-politycznej, również rząd 
francuski nie ma okazywać zbyt wielkiego 
entuzjazmu dla projektu, aby obecnie W. 
Brytanja zajęła się zkolei Związkiem So­
wieckim. Stosunki z Moskwą uważane 
mają być za domenę francuskiej polityki 
zagranicznej i Francja bynajmniej nie ży­
czy sobie, by jakiekolwiek inne państwo 
ingerowało w tę sferę wpływów polityki 
francuskiej.

Mimo to wątpliwem jest, by rząd bry­
tyjski mógł z tej wizyty wycofać się bez 
narażenia na szwan* swych stosunków 
z Moskwą, które uległy ostatnio znacznej 
poprawie. Pozatem niewątpliwie Foreign 
Office wywiera silny nacisk w kierunku 
wizyty Simona w Moskwie. Niejasność 
sytuacji udziela się prasie, której informa­
cje stają się mętne i sprzeczne.

„Times“ twierdzi dziś, iakoby w łonie 
gabinetu istniał pogląd, że lepiej byłoby, 
aby z początku do Moskwy i Warszawy 
nie udawał się minister spraw zagranicz­
nych, lecz któryś z innych ministrów, 
przyczem wizyta jego miałaby charakter 
wizyty wstępnej. Dziennik twierdzi, te 
rząd polski obecnie podał do wiadomości

rządu brytyjskiego swe pragnienie, aby 
wizyta w Warszawie włączona była do 
programu podróży ministra, a minister 
brytyjski dąży do tego, aby wizyta jego 
była jak najkompletniejsza. Informacje w 
chwili obecnej wskazują na to, że min. 
Simon po wizycie berlińskiej powróci do 
Londynu i przedstawi sprawozdanie ga 
binetowi, a możliwe nawet, że następnie 
uda się jeszcze raz do Paryża, by przed­
łożyć wyniki swych ozmów berlińskich 
prem. Flandlnowi 1 min. Lavalowi. Tym 
czasem min. Eden świadom treści roz­
mów, przeprowadzonych w jego obecno­
ści w Berlinie, mógłby nie wracąć do 
Londynu, lecz jechać do Warszawy i 
Moskwy. Decyzja co do wizyty Simona 
w Moskwie i Warszawie mogłaby zapaść 
dopiero po powrocie Edena do Londynu.

Powyższy plan „Times‘a “ odrzucany 
jest przez Foreign Offic\ jako pochodzą­
cy z nieodpowiedzialnych źródeł od osób 
niekompetentnych, przeciwstawiających 
się tej wizycie.

„Daily Telegraph" twierdzi, że pro­
jekt wizyty w Moskwie został bardzo źle 
przyjęty przez Hitlera, który uważać go 
,ma za pomniejszenie znaczenia wizyty Si­
mona w Berlinie.

„Daily Mail“ twierdzi, że min. Simon 
przedstawi dziś w Paryżu min. Lavalowi 
plan 5-cio lub 10-letniego rozejmu poko­
jowego, który pragnie omówić z Hitlerem.

Min. Simon w Paryżu
LE BOURGET, 28 2. (PAT). Min. 

S mon przybył tu dziś w południe sa­
molotem z Londynu.

PARYŻ, 28. 2. (PAT) Rozmowy na­
wiązane z min. Simonem w ambasadzie 
brytyjskiej podczas śniadania, przecąg- 
nęły się do godz. 1530 .Min. Simon 1 
m‘n- Laval wraz z prem. Fland?n*m 
dokwmdi wymiany poglądów w spm* 
wach związanych z podróżą min. S'mo* 
na do "Ber*lna. 1243561

„Liberte“ donosi z Londynu, że min- 
Eden; który towarzyszyć będzie min, 
Smonowi do Berlina, bezpośrednio 
stamtąd uda się do Warszawy, a po­
tem do Moskwy. Na podstawie raportu

Edena rząd brytyjski zadecyduje o wi­
zycie Simona w Warszawie i w  Mo­
skwie.

PARYŻ, 28. 2. (PAT;, Według Hava- 
sa, min. Simon i Laval przystąpili do roz­
ważenia idei, tworzących podstawy ukła­
du z 3 lutego, a zwłaszcza wspólnie zba­
dali reakcję międzynarodową, jaką układ 
wywołał. Omawiano również pakt wscho­
dni. Rozmowę, którą trwała 2 godziny, 
cechowała zgodność' poglądów ńa konie­
czność utrzymania wszystkich zasad, u-
stalonych w Londynie,* *

PARYŻ, 28- 2. (PAT). Laval odbył 
dziś dłuższą konferencję ł ambasado­
rem; sowieckim Potiomkihęm.

WARSZAWA, 28. 2. (Teł. wł. G ) .  
We wrześniu 1934 r. ukazały się w 
„Czasie" artykuły Henryka Ignacego 
Łubieńskiego pt; „Anomalja ideowa 
obozu", w których autor poddał ostre! 
krytyce zarówno Legjon Młodych, jak 
i jego niedawnego komendanta Zapą>- 
sjewięza pisząc, że L. Mł. został niespo­
dziewanie uprzywilejowany i po opano­
waniu przez klikę karjerowiczów uległ 
zupełnemu spaczeniu linii ideowej. Zą- 
pasiewicz wniósł skargę do sądu, uwa­
żając artykuły za zniesławiające i dziś 
w sądzie okręgowym rozpoczął się ten 
sensacyjny proces.

Na dzisiejszej rozprawie Zapasie- 
wicza przesłuchano w charakterze 
świadka. Zaznaczył on, że od 1 klasy 
w szkołach tkwił w czynnej organiza­
cji politycznej, zaś po zamachu majo­
wym zaczął formować Legjon. Młodych. 
Zapytany przez sędziego o kierunek 
ideowy odpowiedział, że zawsze byl 
nastrojony anty kapitalistycznie, anty- 
klerykąlnie i antyfaszystowsko, hołdo­
wał zasadom socjalistycznym. Po tej 
deklaracji padło kłujące pytanie obroń­
czyni oskarżonego redaktora, Róży 
Luksemburźanki.

—  Czy pisma Legjonu Młodych bra­
ły ogłoszenia od tych znienawidzonych 
kapitalistów?

— Zapasiewicz: Organ oficjalny 
nie przyjmował ogłoszeń, ale organ ko­
mendy głównej umieszczał je.

— Czy nie przypomina pan sobie

ogłoszenia o książęcym browarze?
Zapasiewicz: Maszę sobie przypo­

minać, bo mi to stale wypowiadano w 
prasie, wytykając, że nie wolno brać 
ogłoszeń od kapitalistów, jeżeli się 
z  nimi walczy.

Następnie adwokatka Luksembur- 
źanka złożyła wniosek domagający się 
zażądania szeregu dokumentów od ko­
misji dyscyplinarnej Legjonu Młodych 
dla wyjaśnienia tła ideologji Legjonu, 
oraz dla uzasadnienia zarzutów czynio­
nych różnym przywódcom, a zwłaszcza 

I Zapasiewiczowi. Żąda również doku­
mentów dotyczących organizacji tajnej 

j .  istniejącej w łonie L. Mł. pod nazwą 
* „Alfa", w której brali udział: brat Za- 

pasiewicza, Jerzy, oraz panowie: Sper- 
ber i Zagórski. Musimy się dowiedzieć, 
— mówiła adwokatka, —  w jakich oko­

licznościach pan Zapasiewicz został 
skłoniony do ustąpienia z  godności ko­
mendanta głównego Legjonu Młodych. 
Żądane od zarządu głównego dokumen­
ty powinne nam powiedzieć już nie o 
różnicach ideologicznych, lecz o takiem  
czy innem pojmowaniu etyki. Przeciw 
temu wnioskowi występowali dwaj 
rzecznicy Zapasiewicza, adwokaci: Sko- 
czyński i Szyszkowski. Sąd udał się na 
naradę i postanowił odroczyć sprawę 
do 13 marca dla zaznajomienia się 
z aktami dochodzenia, które toczy się 
w komendzie Legjonu Młodych w spra­
wie tajnej organizacji „Alfa".

Dwugodzinne posiedzenie Senatu
wypełniły przemówienia referentów

WARSZAWA, 28 2. (Tel. wł. G ) 
Dziś o godzinie 3 popołudniu odbyło się 
niespełna dwugodzinne posiedzenie Se­
natu na którem w bardzo szybki 
tempie przerobiono szereg działów pre­

liminarza, a mfanowfCisj budżety Prezy­
denta Sejmu i Senatu, kontroli państwo­
wej, prezydium Rady Ministrów, Mini­
sterstwa Spraw Wojskowych i Minister­
stwa Snrąisledliwioścj.

Omówienie tych działów o g r a n i^  
ło się do krótkich referatów w yg łos^  
nych przez senatorów z BB. Jedyfl f
po budżecie Sejmu senator Dobrzyń 
z Klubu Narodowego poruszył spra
niespełn onego votum narodowego, 
sprawę budowy kościoła Opatrzno* 
wskazując, że budzi to w s p o łe c z e ń s t w 1® 

niepokój, złą opinję o rządzie 1 
stwie. które swoich zobowiązań tt*
wypełniają- Votum zostało u c zy n ić
przed 16 laty, a dotychczas nic w tyj*
kierunku nie zrobiono mimo, żc na 
dzie Polaków z zagranicy dały się sW“ 
szeć obietnice, iż Polonia zagranic?11® 
dopomogłaby w  tern dziele. Mówca ń* 
wołuje do większej, gorliwości w 
zakresie i podsuwa myśl powierz®11̂  
tej sprawy władzom duchownym, 
przyspieszyłoby realizację tej budoW?

Posiedzenie było dlatego tak krótki* 
że podobnie jak i w  Sejmie kluby oP1̂  
zycyjne w  Senacie rezerwują 
szczupły kontyngent czasu na omówię*11* 
przedewszystkiem zagadnień zwia2̂  
nych z administracją państwową, a 
stępnię z gospodarczym planem k r ^  
przy budżetach Ministerstwa RoInictW3' 
oraz  Przemysłu i Handlu-

Następne posiedzenie Senatu odM* 
dzie się jutro o godzinie 15-tej. Na P0* 
rządku dziennym jutrzejszego posiedź*' 
nia są budżety: Ministerstwa Ośwfc^j 
Spraw Zagranicznych, Komunikacji 
Monopoli*

Prem. Kozłowski wyjec 
do Wisły

WARSZAWA, 28. 2- (PaT). PfgJJ 
Kozłowski wyjechał dn. 28 b. m* do ̂
rly* jadzie przebywa od dłuższego cza  ̂
Prezydent Rz.P. Prem. Kozłowski, ^  , 
staie po kilka razy na miesiąc p rzy i^ ,
wany bywa przez P. Prezydenta ii*
audjencjaeh, w  czasie których infortf* 
je Go o bieżących pracach rządu* 2a; 
mieszka w Wiśle w  rezydencji P. P*r 
zydenta.

Tylko zmianą adresu mo£6 
ogłosiC adwokat

WARSZAWA, 28 2. (Tel. wł. Gfc 
Naczelna Rada Adwokacka r° 
patrywała ostatnio sprawę d°Pu*[̂  
czalności zajęć ubocznych członki 
palestry. W związku z istniejącym 2 j 
zakazem pracy adwokatów w handlei 
przemyśle uznano, że adwokaci ntoĘ 
być członkami zarządu spółdzielni, 0 
me pobierają oni wynagrodzenia w f i  
kiejkolwiek formie. Uznano równi®! 
że nie pozostaje w sprzeczności z *r 
zakazem udział adwokatów w zar2̂  
dach fundacyj o charakterze spote^

Pozatem Naczelna Rada Adwoka^  
wydała wytyczne w sprawie ogłasz 
się adwokatów. Adwokatom nie wol 
dawać ogłoszeń o wyjazdach, lub Pr  
jazdach, natomiast wolno agłas^ 
zmianę adresu i to tylko jeden raz- » 
kaz reklamy obejmuje również rozsy 
nie jakichkolwiek okólników do kDJe 
tów.

Dywizja za dywizją 
płynie do Afryki

RZYM, 28. 2. (PAT). Dziś rano 
był z Neapolu do M^ssyny okręt »»Arann 
który ma na swym pokładzie materja*
jenny i kilka oddziałów wojskowych z ^c 
mochodami ciężarowemi. Po przybyć111̂  
portu natychmiast rozpoczęto ład 
na pokład dział polowych 24 pułku t , je, 
stępnie zaś ładowano artylerzystów. 
czorem statek odpłynął do Afryki v 
dniej. ^

W związku z ostatniemi rożka z* 0 
dotyczącemi dywizji florenckiej, cgj«J 
we Florencji zarządzenia, mające na ^  
rychłe wyprowadzenie tej dywizj* ^  
Messyny, skąd ma ona być wysłań*^* 
Afryki wschodniej. Do Florencji 
napływają rezerwiści rocznika 1911- * .^cti 
odjazdem, w poszczególnych garniz0^ -  
odbędzie się inspekcja. W niedzielę .ję­
dze wojskowe Florencji wydadzą 
cie na cześć oficerów dywizji florenc
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lUOYClE RADJOWE
Radjostacja lwowska

.S ob ota , dnia 2marca 1935 r.
>̂0 u ^ ud- poranna. 7.40 Zapow. progr. 

^inał 0ncer* rek** 11-57 Sygnał czasu, 
J lfrau 12,03 Wied. meteor. 12.10 Tr. 
larąt,. 1 E- Płoński, (baryt.) 13.05 Ko-
p°l. |Lyr " b a 8 y  (P ły ty ) 1 5 3 0  W ia d - 0 e k s>
Hag. 33 Przegl. giełd. 15.45 Najnowsze 
ii'* ‘ aa płytach 16.30 „Teatr Wyobraż­
e ń  dla dzieci słuchowisko „Jeden 
J o. z dzieciństwa Fryderyka Chopina*4 

ępowskiego.
Z Wilna. Nabożeństwo-z Ostrej 

8za<{ y- Kazanie na tem. „Matka Najmil- 
f>0z wygł. ks. prof. Br. Kulesza. 17.50 Z 
W ania- „Pani pisze listy** odczyt — 

p- Jadwiga Jastrzębiec. 18.00 
8ji n. jako ośrodek szkolnictwa i ener- 
3 ^Swiatowej“ 18.15 Płyty. 18.45 Trans. 
Wyu k°wa. 19.00 „Polka za polką.

^oyna Robpwska (fortep.) 19.20 
P. — starszy brat Lwowa** vyygł.
l9,30paIłna Grekowicz na wsz. st. P. R. 
!°Men L Poulenc: Trio na °t>ój, fagot i 
Kad Progr. na dz. nast. 19.50

•'-O \x^0r1, Lokalne wiacL sport.
So la  a u d y c J*a  muz* w wyk. ork. 

s6w ®za Seredyńskiego, chór reweller- 
S°. M t 80ła P^tka“ * Tad. Jaslowskie- 

p - Helenka (ksylofon) na wsz; st.
^ Polscgt'^5 ^ Z' wieC2, ”Jak Prac-

^ j^0ncert «ymf. w wyk. ork. symf.
? irsifi /°' . dyr  Fitelberga i K. Wiłko-

(wiolonczela). 1) B. Woytowicz: 
:Prv« 2) M. Rimskij-Korsakow:

< akiL • IS2Pański — wyk. ork. 3) J. Ma- 
yt inumiż ^ oncert wioloncz. a) Ad. Ma-' 
,  ̂ VPc’  ̂ Intermezzo i Kołysanka, c)
0rńir«;iveras — wyk- z *ow- ork- Wił- 

^Crskie ^ 42 Mussorgski: Wstęp i tańce
°fk. -.Chowańszczyzna** — wyk.
s .  „Trzydzieści lat na fotelu re­

cenzenta" wgł. p. H. Zbierzchowski, na 
wsz. s t  P. R. 22.15 koncert reki. 23.30
Muz. tan. z płyt 23,00 Kom. 23.05 „Loża 
Szyderców** 23.35 Muz. tan. 24.00 — 1.00 
Transm. z Reduty Dziennikarskiej we 
Lwowie.

„WART PAL PAG‘A A DĄK PĄN‘Ą.
W ramach organizowanych przez Wojsk. 
Instytut Naukowo - Oświatowy M. S. 
Wojsk, audycyj żołnierskich nadaną bę­
dzie ,4-go bm. o godz. 19-ej (7-ej wiecz.) 
dziesiątą skolei wesoła audycja żołnier­
ska w wykonaniu zespołu wesołej lwow­
skiej fali z udziaiem Tońka i Szczepka, 
pióra W. Budzyńskie® pt. „Wart Pal 
PAC‘a a DAK PAN‘a. Tematem tej weso­
łej lwowskiej świetlicy żołnierskie,, jest 
życie oddziałów artylerji.

„PRZEMYŚL STARSZY BRAT LWO­
WA" Mało dziś pisze się i mówi o Prze­
myślu. Pamiętamy go z pierwszych lat 
wojny, jako wyraz najczęściej powta­
rzany w komunikatach głównych kwater 
wojsk austrjackich i rosyjskich. Po woj­
nie jakby zapomniano o tym prastarym 
grodzie polskim, którego początki sięgają 
VII wieku. O pięknej przeszłości tego 
miasta i o twórczem jego życiu w dobie 
obecnej opowie nam znana prelegentka 
lwowska p. Michalina Grekowicz dziś w 
sobotę o godz. 19.20.

„TRZYDZIEŚCI TRZY LATA NA FO­
TELU RECENZENTA". Kto przez trzy­
dzieści trzy lata nie rozstawał się z fote­
lem recenzenta teatralnego, kto pamięta 
równie dobrze czasy dyrekcji Hellera i 
Bandrowsklego, jak i czasy dzisiejsze, 
ten wiele ciekawego opowiedzieć może o 
„ludziach teatru". To też bardzo zajmu­
jący będzie niewątpliwie feljeton, który 
wygłoszony zostanie dziś o godz. 20.00 
przez znanego poetę, autora szeregu sztuk 
i krytyka teatralnego, Henryka Zbierz- 
chowskiego. P-zesuną się przed nami syl­
wetki prototypu Jaracza śp. Romana, 
słynnego ze swych kosztownych kapry­
sów dyr. Pawlikowskiego, „grand segne-

Z dniem 15 b. m. przeniesiony został znany Zakład 
Krawiecki z ni. Linde}* 2 na AKADEMICKĄ 18. I. p,

2% L U D WI K A F L E K O M
urów“ lwowskiego teatru Żelazowskiego 
i Kamińskiego, mistrza Solskiego i wielu 
innych, których prelegent znał nietylko z 
teatru, lecz i z artystycznej knajpy, gdzie 
spędził z nimi niejedną godzinę na dysku­
sjach, żartach i kawałach.

19.20 WIEDEŃ. Recital fort.
23.30 RADJO PARJS „La serva pa- 

drone" — opera Pcgolesego.
23.00 LONDYN NAT. Koncert muzy­

ki angielskiej.
/adfwtai a krakowska

Sobota, dnia 2marca 1935 r.
6.45 Transm. z Warszawy. 7.40 Za­

pow. progr. i koncert reki. 11.57 Sygnał 
czasu, hejnał z Wieży Marj. 12.03 Trans, 
z Warszawy. 12.10 Koncert Zesp. T y  
chowskiego. 13.05 Muz. salon, w wyk. 
ork. Sandlera — z płyt. 15 30 Transm. z 
Warszawy. 15.35 Harcerska watra. 15.45 
Najnowsze nagr. na płytach. 16.30 Trans, 
z Warszawy, Wilna i Poznania. 18.00 
„Co słychać w świecie", w opr. dr. J. Re­
guły, wicesekr. U. J 18.10 Wiad. bież.

18.15 Wyjątki z utworów Lehara z 
płyt. 18.45 „Ż badań nad mechaniką roz­
woju" — reportaż z zakładu biologji Un. 
Jagiellońskiego prof. dr. E. Godlewskiego 
— przeprow. dr. St. Smreczyński, doc. U. 
J. 19.00 Tr. z Warszawy i Lwowa. 19 45 
Progr. na dz. nast. 19.50 Transm. z W ar­
szawy. 19.56 Lokalne wiad. sport. 20.C0 
Transm. z Warsz. i Lwowa. 22.15 Kon­
cert reki. 22.30 Koncert życzeń z płyt. 
23.00 Transm. z Warszawy. 23.35 D. c. 
koncertu życzeń z płyt. 24.00 — 1.00 
Transm. z Warszawy.

Ogłoszenia w „Kurjerze" 
są skuteczne i tamę!

Roboty nożowniczo - szlifierskie 
oraz ślusarsko - mechaniczne wy*

konuję solidnie i tanio 1996

F .  K a r a ś
ul. Kętrzyńskiego 4.

D O M  S Z T U K I
A. W iśniewski

Lw ów , F re d ry  I* tel. 84-78.
OKAZYJNA II!

MEBLE NOW OCZESNE I ANTYCZNE, Tap' 
etany, Urządzania Biarowa, K lab skórzany 
Salon Tnraeki, Fotal* atylowa, Salo a wiad t ń- 
ski, Obrazy ałyanyeb malarzy, Dywaay parskie, 
Kilimy, Broszy, Poraalana antyczna, Kasa 
panceraa, P ate faa . Ze ja ry . W łasaa pracownia 
taptceraka i atalaraka. CENY KRYZYSOW E!

1868

® w a t i » e
Największy wybór s Ln 
Naj n i ższe  c e n y 21 !■

T elefon  25-55

Lw(iw, Rjnek li
^yra* 10 jreszy. —  O jłeaieufa
°we do 10 wyrazów 30 j r . ,  dla 
Pr»cy do 15 wyrazów 30 jt . * O g £ a & < z m ia  d e o h t e «

Jedne e f t o m i l t  n ie  może p r u k r ie w ł  
50 słów. O jłoazenia reklamew* wśród 
drobnych kosztują na 1 mm. 1 łam. 30 jr ,

„ P a r c e l ę
»h>c*, k©to,L-ą ia i P « y  bocznej 

Th'*1 t O ferty
Lwów, Wałowa 

11107

!®*gazyn p ap ie ru

i i Ch*x i Stenie)
2 * t e l e f - 3 4 - 3C  ^a®dlowo różnych 

102

w P o ń c zo c h y
> ^I>E *yT A WirttUnkaeh 

0  ~  1
t a n io  -  f i« ;

l ThSifA Ł,ÓCZia* Lwów, SYK.
251

Fortepian
„Schw eijho. 
■era* bard i' 
krótki praw 
dz iwa okaz 

sprzedam 
Skleaiarstci, 
Lwów, Ko­
pernika 26 

1116

"(W.*

! '*  Łai‘t*r»Ka firma katolicka

U ;■ J -  S k rzy p ek
s J^H*hcka 4>\cl«f,ł  44.70

b • k ł *.vinio sprzedaje
o a kubessa  Lwów 

^ -----   10947

3 Pr**dam
? > ! * L w 'VWBS ) z w  d o k ry m yp ; ^ ow- Zofji 17a m. 7

11179

Sztycby
•brazki, porc*laną, szkła, m» 
<atki sprzedaję nsjtsn iej Jare 
sicwsL. Lwów, Romaaowibz* ‘

111?

f j y S j

Na osta
dworski polo<
Sisakinw icra

i t k t  , d/ c ” : .
ea WIRGA, Lwów 
3 ta  H. G s s r j c ’a

24

Pianina
Gramofony Płyt) 
w wialklm wyko 

rsa poleca

Sf. flowackl
Lwów, Plłand. 

skłego 17. 25U18

Sprzedam
tanio morwy 4 i 6-lctnin Lwów, 
Krasińskiego 31. 17815

Sprzedam
willę jednepiątrew ą * ogrodem 
front południa. Lwów, K rasiń­
skiego 31. 12814

»W Parcela
Lwó

12834

Fortepian
B‘ ieadarfara  kr«’tki, ezsm y, 
Wrzy eowt za 2.00U sprzedam 
Lwów, Gipsowa 8 boczna L i­
stopada 1n73J

Sprzedam
■sa ośmiomiesięcznego rasew eso 
bernardyna. Ż jłoazenia ,R il- 
sowy" do K uriera Zimorewicza
19 12823

Iniynier
aa stałej . posadzie pestnknj#
1—2 pokoi mieszkalnych na 
pracownię arehitekt*niezn*>ma» 
larską (śródm ieado). Listy do 
Knrjora pod , Architekt**. 11098

Urzędnik kolejowy
poszukuj* m ieszkania kom forto­
w ej*  3 pokoje z kuehnią w 
knlturalaym środowisku. D brs 
pnaradnietwo w ynajrodzę. Z jło - 
szonia: Lwów, Skrzynka poczto­
wa 212. B.

Duży pokój
knshnia, komfort, autereny za- 
raz do wynajęcia. W iademozć 
Lwów, ul. Wóitowaka 2 — do- 
is rsa . 11089

3 pokoje
łazienka, przedpokój, piękna 
jaraon iera  lub na biurn do wy 
nająeia Lwów, A kadem icka 26 
wiadomość I p iętro ._______11106

Lksoentryczłne zabawy w  kalifornijski ej ..Wenecji**, — Jak widać amerykań­
skim pięknościom nie braK fantazji i‘ pomysłów.

2 pokoje
kuchnia, przedpokój, nyża i przy­
należności, okolica parku stryj- 
sk is jo  do wynajęcia zaraz. 
Zjłozzenia, ul. D w ern ick iej#  6, 
tolef 80.90. B

Dębową
szafa bibliotaezna. Lwów, Ko- 
peróikn 4?s m 7 4—S. 108.1P

s M iz s ^ ib c u iia

W tej rubryce
am loizesam j •z to s .o a ta  i a  illayteb
mieszkania* o ras possn kując ■ .
nloszknA — do 10 atótr Z ra s7 bzkdtafplp,

2 pokoje
południowe kuchnia komfort, 
^orso  Dolpe zaraz wyaLj.nie 
właściciel. Zgłoszenia Lwów, 
Krupiaraka 21, 12831

4-pokojowe
mieszkania komfartowe, zromon- 
tew ane Lwów. Ckmielowskioro 
10 d* wvnaieei<t. 12811

3 pokoje
om fert słoneczne Lwów,

Czestoebowska 23, 1^819

Do wynajęcia
4 pokoje, knehaia, kom fort 
Lwów, P o taek ia je  49 —  do- 
zorea wskaże 12836

połnokem łortewyeb słonoezayón 
poszakuje p rokareat Banka 
Państw aw oje. Z jłoazenia pod 
mieszkania inb telefon 106-82.

111S4

3-pokojowe
nowoczesny kom fert system ko ­
rytarzowy słoneczne, obszerne 
Lwów, Grochowska 58 17816

3 pokoje
i 5 p#k oi kuchnia do wynajęcia 
Lwów. plac Akademicki 3. 11069

4-pokojowe
słoneczne pełnokom fortewe 

Lw w, Strzemię l l a  boczna Zy 
blikieWicra do w yn-;eei*. 12838

5-pokojowe
komfortowa mieszkania do wy 
najęcia Lwów, Supińskieg
dozorca

5
12827

O G ŁOSZENIA  
W  „K U R JE R Z E "

SA SKUTECZNE I  TANIE 1

5 pokoi

4-pokojowe
mieszkania słoneczna pełno' 
komfortowe do wynajęcia Lwów 
Dłngosta 37._____________ 11172

3, 4 pokoje
pełaokom fsrtow e. W łaścicielka 
Lwów, Skrzyńskiego 4 1®. 11177

3 pokoje
z kuchnią, centrum, pełny Ink- 
•uaowy kom fort, r>entrain« 
ojrzew anie do wynajęcia. In-
formacie telafon 206-02. 11191
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B ezp ła tn ie  
umieatezamy ogłoszeni i •  woU 
nynb pekejaoh i paw alca^ęym  
pokoi (2 ra ty  da 10  wyrazów).

£ x > (ia £ e

Sapiehy 51 drzwi 7
komfortowe 2 pokaja wspólne 
dla panienki, przy aaMotaaj 
osobie zaraz da wynajęcia

D

Pokoju umeblowanego
z przedpokojem I osnbnos* woj* 
śc ień , w śródm iaieiit poszukuje 
starszy | za. Zgłaszania Kur jor, 
Lwów, ul. Zimerewicza 10  pad  
„Snpkoiar lokatę r"  B

Pokój
klatko, oow esreśnle urządzony
f ana aa  stanowisku. Lwów 

i a
>aa* aa

i skawa Sata. 12330

Pokój
da wynajęcia Lwów, 
o k a '33 I p. drzwi 4.

Feł< zyń- 
1283/

:4&iPokój
umeblowany, k o n fa n , jla tk a . 
Lwów, Pełczyńska 7a II p . 4—6.

1?82<

Słoneczny
omsblewnny p*kój w wilii, 
o sob ie  wejście, alaktryacnaló  
o«l»a>mę. Lwów, Olszewskiego 
9 |mewia Grocbowskloj. 12837

Pokój
z k latk i, umywalpU b iatąen  
wod' do wyaająeia pawi willa, 
Lwów, Rowak#wiozą 16 (obek 
Sao ta rja flsC zarw pferj Kra ta )

11175

dla Paaioaki Lwów, 
aardyńoki 12s/2

pisa Bor*
H 163

2 umeblowane pokoje
e łazienką i esobnam wejściem, 
w śródm ieścia poszukują ad 
1 marca Zgłoszenia do Kurjora, 
Lwów, nl, Zimorowicza 10 pod 
„( ichv kącik". R

L«ksusowa
garsoniera dw upokajawa, gaz 
łazienka, centralni* ogrzewanie
do wynajęcia. N abielaka 35 te*v ynajęcn 
lefon 209-93 11180

Pokój
słoneczny z otrzymaniem Lwów. 
■ w. Marka 14/1 gankiem  na 
prawo 1118]

Pokój
paniom (paeieekeaa, utrzym a-
n a — bez. Dem katolicki. Lwa w, 
N abielaka 7 Barter m. Ił 11182

Z klatki
pokój u rofb!owany Lwów, św 
Ąpnv 1la I.*j •*. 11185

Pokój

4 pokoje
aa W ora (pa aatarjuszu) zaraz 
Rutewskiego 9  1 p lą tra . Wia* 
desaeić tam ie  r  sklepia Hoflia- 
gera. ______  1 1 1 0 1

Do wynajęcia
3 pokaja, przedpokój aa biura. 
Lwów, C herąiczyzay 5 — do­
zorca wskaże- 12835

Obszerny
lokal przansysławy de  wyna* 
ęa ia  Lwów, Janow ska 31 Te- 
efen 40-26. Frzedpeładaiem .

Leśniczy
lat 35 posnsBozyk s ośmioletnią 
prak tyką, dobrze abzaajam iony 
wa wszelkich gałęziach leśnictwa 
bardzo auarylazay, dobry tą -  
picial drapieżników  i  kłusowni­
ków. Zamiłowany hodowca 
zwiarzyay i bażantów. Peazu- 
keja p osądy zaraz lab ad 1 
kwje tai a. O ferty  Wiload. mają* 
tek  Dolsk a r .  Przewali" 11156

Absolwentka
•em tn ą rją liia  p o s n k s l t  p r a c j ,  
chę tn ie  w ro li sługi. P rzem yśl,

12809 P ost, r o s t  M ar j a

Służący
wiek środa!, poszukuje posady 
jako żoaaty (io aa  b , dobra ka> 
charka) lab po kawalorsko — 
posiada św iadectw a 1 b. d. po* 
ipeenia. Łask. zgłoszenia W a­
lenty Majewski m ajątek Doli 
•a . P rzow ałr (W ełya). 11157

Technik
poszaknjo jakiegokolwiek zaję­
cia, przez pół dnia, — jako ko 
respondent, urzędnik manipula­
cyjny, rysownik, może udzielać 
również lekcji n z tk re sa  flm n 
m at-przyrodn. Zgłosseaia do 
Adm inistracji K ur jera, Lwów, 
Zlmer, 10  pod „Zdolny technik"

B

' ... ::v IK

Dla paś jroepodyń jest to ważna 
n td e r wieloo „G alw anepU ter'' 
posrebrza w dotychczas nie* 
osiąyslaoj trwsłośoi h* łc , łyżki 
i w idelce, Lwów, K opernika 14. 
naprzeciw  Kiaa. 1311

Baniaki
i balje pocyako 

waao peleea firm*
Fr. CHLADEK 

Lwów, Rynek 45. 1996

Urządzenia
efw fetU nla elektrycznego — 
dśwoaków, telefonów , grem e- 
ehreny, wykonują tan ia  |  sałidnia 
„E lektra" Lwów P ąsaż  Mjkela- 
acha tek  10-85. 1144

\  - IjĘ  
' 1§§

■s;L '' % •> "
- * ' ■y.&MS&W/

V .'"x : ■ Ą ’
• - - / i .  '

Na Hnfl kolejowej Euston * Leighton (w Angljl) wprowadzono pospieszną 
komunikację, przyczem miejsce pary zajmują motory benzynowe. —  W a­
gony zaopatrzone są w koła o grubych obręczach gumowych, co zabezpiecza 

jadących od dszelkich wstrząlnień.

Offtossanla w taj rubryaa amtesasan 
* my im U  »łś« baastatnłf

Panienkę
da 2 a h łape zyk ó w  s ab aw iązka.
ml a iąa l przyjmą* O dpisy  pe- 
leced pad MZdrowa i bazwaglę; 
daia aczeiws*. _______1TT7

Potrzebna
Icackarka, dobrza « tająca ad 
1  maren Lwów, Batorego 34

5, 11162

Słniąca
dobrze getwjąca z debrem l pe* 
laeeniami peU*»ebna zaraz.Łw ia ’ 
doatość Lwów, G esiew sklego 
4A I a . __________ 11168

frantaw y słoneczny Lwów, Zofji 
H a  117. U 186

2 pokoje
umeblowane Lw_w, 
kirrn 18 [ nr>. 7.

Sławae-
11189

Poszukmę
pakaju amablowąnego zupełnie 
a ifkrępująooge w stronapb ul 
Zialaaej, Łyczakowskiej, Kocha- 
nowskieąo i baczno. Zgłaszeaia 
Kurjer Zimorowicza 10  „K linika” 

111%

Przyjjuę
paaianką do ws palna a pękają.
Lwów, G rod-;rki;eb 1 ^12, 12802

Pokój
uasablewaay dla aalidayek Lwów. 
Nowv Świat 3 parter. 17803

Klatkowy
Slagaaaki pokój łazienka do 
wynajęcia, Lwów, łyczakow ska
27 m 12. 12805

Inżynier
ab technik de przadsięblorstw r 

poszuklwaay. Ja s ta U e ja  nseeh- 
elektr." . A dm inistracją 
Zimarawieza lJL______

Lwów,
11178

Potrzebna
osoba do aaprąwy dywanów 
perskieh w dem u Lwów, Pał- 
pzyópks 7 .  II P 9 - 1 0 .  12813

Służąca
de w szystkiege, Felka, pe 
trzabaa zaraz. Lwów. Peaiatew - 
skiage 10 I p* drzwi 4 zgłosze­
nia 17—6 12801

Łatwą metodą
wyaesasa frtacuakiaga, aiam lee- 

iago, udziałom kanw arssoji, 
tudzież pomagam w nauca 
szkolnej. Lwów, Długosza 37/11.

40/

OGŁOSZENIA  

W  „&TJBJERZE*

SA SK U T E C Z N E  T TA N IB I

Przy grypie
działają skutaczafe TABLETKI 
PRZECIW GRYPIE, wadi# prze­
pisu Dr. Opolskiego, wyrobu 
A pteki M ikelaecha, Lwów, Ko­
pernika 1. 2119

Raglany
Wiosenne

w ogromnym wyborze 
A la vi!le d e  P a r i s

Ooliryel Stu^
Lwów, pl. Marjaeki 1 ^

NA POST "*A.Yd”
sza pele** V  I R G A, Lwów, 
Sienkiewicza 3 ąa H, Georg a

147

Władysław Sołtys
Krawiec męski Lwów, Sleakie- 
wiez* 5 wykonuje wszelkie ro ­
boty w zakraa krawlaatwu wcho­
dzą#* szybko 1 tanio. 10232

» i V O W A  L!NM «t
Chrześcijański

Zukłąd rad js.techaięzny  Zurok 
Lwów, Sykatuaka 10 w po­

dwórzu przerabia, ulepsza radje- 
p srsty  10239

W Y T W O R N Y  .M J  E S  I 5 C Z  N1_K (W . K O L O R A C H ]

wykodhaia

Pianis«»
F atra ff V & t  
sr* rządaf “

mfiSĄ
Lwów,

5 , ] od Cof»B
„Antine*^
P i ł ia d c b l t f 0 u
tel. 12-32
anjo ws,dłe ,#|| 
aawazych 
w iedeaskis" JL* 
ryskich- 9 °^ # * '
uapiarśaiki, -t $
ski p o a p e r f ^  
i aa czaa t < 

wykwintna. ^
aejnłższa. V aruak i doyade*;

Reklama
W  KURIERZ® 
Jest skuteczna 
I tania

Przerabianie
siatek drucianych, • łóżek

o to * ?tapczany, materaców , 
kanapek wraz z dazyo t*^ .*  
Fabryka Zaksa Lwów, Lindo^/<^ 
teL 79-99.

i 1otreymasai 3 E  Pom oc leKarsKa 
bezpłatnie u Twoiej k r a w c o w e j . . D I S T I N C T I O t

‘  '   — -  . .  -  72-18 „ i . ,

Rozłncz
Pessjosnat „Japina** przyjmuje 
rakeaw aleaeaataw  i utdr*w ieó- 
ców. Słoneczna pokoju z 4 ya- 
zowem utrzymaniem opałem i 
uzłaga t ł  4 dziennie. 11121

Walne
zgrom adzaałe Chorągwi Lwaw 
sklej Związku Hallerczyków ud- 
hądzie się dnia 3 m area 1935 r. 
a gadziala 3 popeł. w lokalu 
Str. N arad, przy pl. Piłsudskie* 
gp 11 I » , Sprzwy w a tr -  - -  
abęcuaśe wszystkich abowląz- 
kawa. Zarząd Ch. Lw. Zw. H »- 
l«ręxvkÓw. 12828

Papiery techniczne
i przybary pa eenaach niskich 
poleca A rt. JAMINSKI, Lwów, 
Szajnochy 2 tal. 78-76. 147

Baczność
młodzi małżonkowie i Chłopak 
czy dziew czynka! Praktyczne 
rady i wskazówki jak starać się 
wpływać na ukształtaw aaia się 
noworodka. Informacjo pisemne 
pa nadesłania zaadresowanej 
afrankowanaj koperty  „M etoda 
biologiczna* K arjar Lwów, Zi* 
marowicza 10. 12840

Halle!
spotkamy się dzisiaj w C U ’ 
KlERNi ZIEMIAńSKIEJ przy 
kawi i wybernych ciastkach 
Przedtem  talefanaj 36*05 Lwów
H etm ańska 8,

Różańce
i książeczki d< pahużcastw s po 
50 g r  „Litaryja* Lwów, K e» r- 
n!k« 9 17817

Pracownia
„T ryketsrake” została p rz e n ie , 
siane z ul, Legjenów 3 aa ul. 
Sykatuską 19, afjerny , gdzie 
przyjmuje się zamówienia pe 
wykonanie wszelki eh, cnyite 
wełniany eh modnych tryketeży 
jak : blazki, żakiety, kamizelki 
i komplety dziec isae, również 
taran ie  eazek. 12841

B  I N E  T  
08M E TY C ZN Y  f f  

K o p e r n i k a  4 S a  II p« t a l ,  rag ea tra je
ezdrawia cery. — Liczne pedziękowania — Prow adzi 
Koamatyezna pad kierowa, lekarza I ioż. chemii.______

DRUKARNIA KRESOWA
Sp. z ogr. edp.

Lwów, nl. Mochnackiego 1. 48. — Tel. 92*^*
przyjtnnja da  wyk*i ~nia; dzieła, braazury, listy, k a p ert^* 
zapraszeaia na wieczorki, ślaby t. d. — t#IIJ illkUHMll

i i^ a m o r  z a g r a n i c z n y

Przedtem tel. 51-80
obecnie 8 3 -3 7

Lwów, Blacharska 9 II p, drzwi 
3. Najtaniej wa Lwowie powielą- 
pisze m atryce, p/zepisuje (str. 
20 ar. kopje 5 gr.) Po fraa- 
cusku ł niemiecku. 1106

Przyjezdnych
zaprasza aa  mlaczao biesiady 
„Pijalnia Mielca O A ZA " Lwów, 
Rutawakiaga 22. Przachawnjaaty

399bezpłatnie pakanki. 12S07

a w dodatku, obywatele s— posiadam tę x&*lu l^ ’

gestem dzieckiem własnej p rac ,. . fł„„«-h ł rf 
oddali: — Czemuż zapomniał o wiosacnT „ Y

/ n  T / \  w  r l Tl 1Glos z (Everybody‘a Londyn).

P I E M M I K  d G L O S Z E H :
I t U u n y  ur ta k i  eto
Nn 1 -szcj Stronia .  0*5 , 4  i G j o U j  A  T50 
C ała  1-sza strona ,  ,  • !> F a l a T a  f w l . W — 
Na 2 -giaj I 5-ej ałrenlo • | a i a i c j im 0*80 
C ałą  2rga lub i-c ia  strona §%•%• - n  80(N - 
oa dalszych stronach tek s tu  s  4 !*^<a 090
Cała s tro -a  . . . . . .  » v m 600> -

R ó iuo  raklam '. 1

Komunikaty ! artykuł* reklamowe ■* a 
Na atroaio kronikarskiej .  • • •
W dodatku Uteracka-nsukewyos • ■1 • j - 
Nokrologl do °00 mm. . . » ,.#*#  /*  

*  ■ 300 ,. .  « ąi j j  # >
0  pw TŻ ej 300 muu

Zł.

a a

1.—
0*80 
1 — 
0*50 
0*80 
%'mm

OgłoazsnU drobna*
Ogłoszenia sa tekstom  ca *nm. • ,  zł, 0*30 
Na o#t» atronio i wśród drob. (6 łam.) n 0*30
Ogłoszonia drobno ąa słowo . • . , „  0*10
Mntrymońjaln# . . . . . . . .  m 0*20
Dla poaaukujących praoy ta  ał^wc1 , „ 0*03
Drobno ogłpu- przyjmują r ię tylko za gotówkę.

Podstaw a oblięzanta jost 1  m|p» w 1  Umie. Podwyżka cen ogłoszeń m oi2 nastąpić w każdym 
Zamówioną ppprRtdnio, a oją były zgópy ąapłąconcu Za zastrzeżenie miojsr- J»i«c*a aie 
Ogłoszenia w numerach świątecznych I niedzielnych kosztują o 20°j0 drożej

czasią i obowiązuje także te ogłoszenia, k lpre zostały 
25 pięib — 2a układ tabelaryczny dolicza się 50 proc.

UWAGI *  ^
Omyłki, któ.-o zasadaiezo nio Zmleol*?* 
ogłaszania, aia apow sżaiają do żądani* tra*j 
gotówki ani też  aia  ebewiązają Adm'* ^ r̂ś. 
da bszpłstaaga pnwtórzaaia saaasu- fp i*^

^julkwća: Mgr. D. MacleikOb Czcionkami DRUKARNI KRŁSOWEJ Sn. * o. o. Lwów. Mochnackiego 43

katów bsspłstnych aia nmisszcza się. 
aieadziola się. Reklnmacja miejseaws * .  g,Ki' 
nia się da dal 3*cb, isatisjscaw . do 
od daty uleszaaia się ogłeazoaia. T* L«ś'. 
plarzo downdswo liczy się 2f gr. Ug jó*** 
do namero biaŁ przyjmuj# się do f®

Odoow. red, Marian Ostf°1


